
E. Babiucb przyjęty 
przez H. Bumediena
Przewodniczący delegacji 

KC członek Biura Po­
litycznego i sekretarz KC 
pŻPR, Edward Babiuch przy­
jęty został wczoraj przez prze 
wodniczącego Rady Rewolu­
cyjnej, Płk- Huari Bumedie­
na.

Polska delegacja przebywa 
w Algierii z oficjalna wizvtą.

PAP

Parłyjno-rzqdowa delegacjo Bułgarii w Polsce

Wizyta przyjaciół rozpoczęta
Na zaproszenie Komitetu Centralnego PZPR. Rady Pań­

stwa i rządu przybyła dziś do Polski z oficjalną wizytą 
przyjaźni partyjno-rządowa delegacja Ludowej Republiki 
Bułgarii pod przewodnictwem I sekretarza KC Bułgarskiej
Partii Komunistycznej, przewodniczącego
LRB — T o d o r a
Na warszawskim

Okęcie delekację

Ź i w k owa.
Rady Państwa

lotnisku 
powitali

członkowie najwyższych władz 
partyjnych i państwowych z I 
sekretarzem KC PZPR Edwar 
dem Gienkiem, przewodniczą­
cym Rady Państwa — Henry

Todorow j 
najwyższych

inni członkowie 
władz partyj-

kiem Jabłońskim 
Rady Ministrów 
Jaroszewiczem.

T. Ziwkowowń 
członek Biura

prezesem
Piotrem

towarzyszą: 
Politycznego

KC BPK. przewodniczący Ra­
dy Minis+rów ŁRB — Stańko

nych i państwowych.
Delegacja LRB przybyła do 

Polski z rewizytą; w listopa­
dzie ub:egłego roku w Bułga 
rii z oficjalną przyjacielską 
wizytą gościła delegacja par- 
tyjno-rzadowa PRL z I sekre 
tarzem KC PZPR i prezesem 
Rady Ministrów.

Rozpoczynająca się dzisiaj 
wizyta stanowi doniosłe wyda 
rżenie w dalszym rozwoju

braterskich stosunków między 
Polską i Bułgarią, służy umoc 
niemu łączącej oba nasze so­
cjalistyczne kraje przyjaźni i 
współpracy.

W powitaniu wzięły udział 
delegacje warszawskich zakła 
dów pracy, organizacji poli­
tycznych i społecznych, ludno 
ści i władz stolicy. Orkiestra 
odegrała hymny państwowe 
Bułgarii i Polski a kompania 
reprezentacyjna WP oddała 
honory wojskowe.

Z Okęcia kolumna samocho 
dów przejechała głównymi u- 
licami stolicy odświętnie przy 
branymi flagami czerwonymi, 
biało-czerwonymi i biało-zieio- 
no-czerwonymi. W czasie prze

Medal HANDLOWEGO ZNAKU JAKOŚCI otrzymuje kierownik sklepu WSS „Społem" nr 12 z Gnie­
zna Władysław Wittenbeck. Na zdjęciu od lewej; Teresa Mendat — kierowniczka Wydziału Han­
dlu Prezydium WRN, Alfred Kowalski — sekretarz Komitetu Wojewódzkiego PZPR, minister Edward 
Sznajder, Tadeusz Grabski — przewodniczący Prezydium WRN oraz kierownik wyróżnionego sklepu. 

Fot. — K Przychodzki

Ochrona T^drowia w Bułgarii
jazdu przywódców obu 
jów gorąco pozdrawiali 
szawiacy. Na licznych

Ochrono »drow>n »• Ludowej Republice Bułgarskiej idzie w pa- 
ne z rozwojem nauki i technik' medycznej. Na zdjęciu: lecze­
nie guzów Dołożonych głęboko w ciele za pomocq aparatu ro- 
Oleckiego „Rokus” w jednym z instytutów w Sofii.

sparentach 
przyjaźni 
bratnich

— hasła na 
i współpracy
partii

kra 
war 

tran- 
CZeŚĆ

obu
narodów.

Fot. .Sofia-Press”

Sesja parlamentu europejskiego

W Sztrasburgu obradują

Przy pomniku lotnika kolum­
nę samochodów zatrzymała de 
legaeja załogi fabryki wyro­
bów precyzyjnych im K 
Świerczewskiego. zapraszając 
bułgarskiego przywódcę do od 
wiedzenia zakładów. Przed 
gmachem KC PZPR samocho 
dy ponownie zatrzymały się. 
Młodzież ZMS wręczyła Trwjo 
mwi Żifwkowowi kwiaty

Aleją Sobieskiego samocho­
dy przyjechały do pałacu w 
Wilanowie, który będzie cezy 
dencją Todora Ziwkowa w 
czasie jego pobytu w Polsce.

W godzinach południowych 
Todor Żiwkow przybył na 
Plac Zwycięstwa, gdzie wraz 
z członkami delegacji bułgar­
skie! złożvł wieniec na płycie 
grobu Nieznanego Żołnierza. 
Ze strony polskiej towarzyszy 
li mu gospodarze miasta: Jó­
zef Kępa i Jerzy Majewski 
oraz członkowie MON.

Dokończenie na str. 3

Dowód uznania dla trudu pracowników wielkopolskiego hondla

Ponad 300 
stronomii z

HiBNDLOWY 
ZNAK 
□AKOSCt

Minister Edward Sznajder
wręczył medale

wyróżniających się pracowników handlu I ga- 
Poznania i województwa spotkało się w nie-

dzielę w salach poznańskiej restauracji „Adria”. Okazją było 
zakończenie szóstego etapu współzawodnictwa zespołów skle 
powych i zakładów gastronom icznych o medale HANDLO­
WEGO ZNAKU JAKOŚCI, wspólnej inicjatywy „GŁOSU 
WIELKOPOLSKIEGO”, Związku Zawodowego Pracowników 
Handlu 5 Spółdzielczości oraz Prezydium Rady Narodowej 
Poznania, dc której przyłączyły się Prezydium Wojewódz­
kiej Rady Narodowej i redakcja „Gazety Poznańskiej”.

nad budżetem organów EWG J. Broz-Tito

Wnjnrai rozpoczęła się w Sztrasburgu kolejna sesja 
ynentu europejskiego, zrzeszającego parlamentarzystów z 
irjewieciu krajów EWG.

par
z

7 wizytą w ZSRR
Do Kijowa przybył wczoraj 
wizytą przyjaźni prezydent

i dyplomy
Mówca podziękował także or 

ganizatorom w szczególności 
zaś redakcji „GŁOSU” 
za wytrwałą prace po­
pularyzowania tego współza­
wodnictwa.

Początki kampanii „HAN­
DLOWY ZNAK J AKOSCT* 
przypomniał w swoim pfztmó 
wieniu minister Edward Sznaj 
der. Powiedział do laureatów

obecnej sesji parlament 
^^PóJski rozpatrzy budżet 
^stawowych organów EWG 

rok 1974 Zdaniem obser- 
dyskusja nad tym 

P^iomem i nie będzie łatwa. 
^yzje krajów arabskich w 

ograniczenia lub przer 
ar"a dostaw ropy naftowej 
3 państw popierających a- 

»^yu,ną Politykę Izraela, spo 
;^ały kryzys energetycz- 

_w’elu krajach „dziewiąt 
• Holandia, Belgia, Dania 

lnne państwa były zmuszo- 
stosować doraźne środki 

oszczędności

naftowy zaostrzył 
wewnątrz „dzie- 

u . ' . na solidarności z 
Paliiy01* dotkniętymi brakiem

chodniej, 
głównymi

podkreślając, 
jej sprawcami

że 
są

monopole kapitalistyczne.
Sesja parlamentu sztrasbur­

skiego* potrwa do 16 listopa­
da. (PAP)

SFR.J i przewodniczący ZKJ, 
Josip Broz Tito. Odbędzie on 
rozmowy z sekretarzem generał 
nym KC KPZR, Leonidem Breż 
niewem.

Na lotnisku J. Broz Tito wi­
tali: L. Breżniew i inne osobi­
stości oficjalne. (PAP)

W spotkaniu z wyróżniony­
mi pracownikami udział wzię­
li: minister handlu we­
wnętrznego i usług — Edward 
Sznajder, przewodniczący Pre­
zydium WRN w Poznaniu — 
Tadeusz Grabski, sekretarz Ko 
mitetu Wojewódzkiego PZPR 
— Alfred Kowalski, wicemini­
ster handlu wewnętrznego i 
usług — Teresa Andrzejewska, 
wiceprzewodniczący prezydiów 
rad narodowych województwa 
i Poznania: Andrzej Śliwiński 
i Andrzej Wituski, wiceorezes 
ZSS „Społem” Franciszek Łoś. 
prezes Zarządu Okręgu Zwią­
zku Zawodowego Pracowni­
ków Handlu i Spółdzielczości 
Eligiusz Ofierski. Obecni 
byli także redaktorzy naczelni

etapu konkursu oraż gości, prze 
wodniczący Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej — 
Tadeusz Grabski podziękował 
pracownikom handlu i gastro­
nomii za rzetelną i wyróżniają 
cą się pracę. Podkreślił m. in. 
zadania stojące przed handlem, 
szczególnie w sytuacji szybkie 
go rozwoju produkcji rynko­

wej.

m. in:
— Trzy 

su, kiedy 
stąpili do

lata mijają od cza- 
organizatorzy przy- 
tej pięknej imprezy.

Było to pod koniec roku 1070. 
wówczas to władze Poznania 
i „GŁOS WIELKOPOLSKI” 
wspólnie z wami tę szlachetną 
działalność zapoczątkowali. Cle

Dokończenie na str 4

Egipt i Izrael podpisały porozumienie

Faza trudnych negocjacji
„Głosu Wielkopolskiego” i , 
zety Poznańskiej”: Wiesław 
rzycki i Zbigniew Mika.

Witajac w imieniu władz 
jewódzkich przybyłych

,Ga
Po

wo 
na

spotkanie laureatów kolejnego

Na 101 km szosy Kair — Suez, w wielkim namiocie wznie­
sionym przez siły ONZ przedstawiciel Egiptu gen. Mohamcd 
Abdel Ghan el-Gamaz i przedstawiciel Izraela gen. Aaron 
Jariv, podpisali w obecności p.o. dowódcy sił pokojowych
ONZ fińskiego gen. majora. Ensio Siilasvuo. 6-punktnwe
porozumienie (którego omówienie zamieściliśmy w niedziel­
nym „Głosie”) mające na celu utrwalenie zawieszenia broni 
w konflikcie bliskowschodnim.

MMACHOINF.Wt TEl EFONEM 
ŁADp 'NF j/iNEMjMP

...uiUIO-PAP
Delegacja PRL w ZSRR

ków Biura Politycznego tCC KP 
Ukrainy oraz z sekretarzami KC 
KP Ukrainy.

przeglądu stosuroków dwustron­
nych oraz omówiono niektóre za-

zaproszenie ZSRR

Na . ..
s^;- Parlementu europej 
feratw ' $ Przedstawione re
MYnZ, na temat perspektyw 
tyL^^wania wspólnej poli- 
— L enerSetycznej, a także 

wa ne aktualne pro 
ć y i,Słodu naftowego”.^^gólne 

R7ł/Waj$cej 
n; r^burgu se
ka Worzonej 16 paździe.rni 

parlernentarnej ko- 
ttia ^d chwili powsta- 
noWc Upa komunistów sła­
ne rn° naloga na niezwłocz­
ny^ zPatrzenie wielu waż- 
cza Dr°olemów EWG. zwłasz 
We<;tia$adnień socjalnych, in- 
hóyp rnuyc^. dziesiątki milio- 
dział °łników. Biorący u- 
ścj dyskusjach komuni- 
c2Vhv •'a rzeczywiste przy

J inflacji w Europie Za-

udała się do Moskwy rządowa de­
legacja gospodarcza pod przewód 
nictwem wiceprezesa Ra^y Mini­
strów, F. Kaima. Podczas pobytu 
w Związku Radzieckim przeprowa 
dzi ona rozmowy na temat dal­
szego rozwoju współpracy przemy 
słowej między obu krajami.

A. Kosygin na Białorusi
Członek Biura Politycznego KC 

KPZR, premier ZSRR A. Kosygin 
przybył w niedzielę na Białoruś. 
Zwiedził tam kombinat Iniarski w 
Orszy oraz kombinat włókna 
sztucznego w Mohylewie. Wieczo­
rem przyjechał do Mińska.

gadnienia międzynarodowe 
sujące obie strony, w tym 
rozwiązywania konfliktu 
wschodniego.

intere- 
sprawę 
blisko-

znaczenie nadaje
się
sesji

obecnie w 
udział w

Nowy serial filmowy w TVP
Dziś w programie I Telewizja Pol 

ska rozpocznie emisję nowego 
cyklu filmowego pt. „Pani de 
Monsoreau”. Jest to serial pro­
dukcji francuskiej, składający się 
z siedmiu godzinnych odcinków. 
Twórcą filmu, stanowiącego ekra­
nizację powieści A. Dumasa oj­
ca jest Y. Andrei, reżyser znanych 
seriali historyczno-przygodowych.

XXXIII Zjazd KP W. Brytanii
Na odbywającym się w Londy­

nie XXXIII Zjeździe Komunistycz 
nej Partii W. Brytanii, trwała dy 
skusja nad referatem sekretarza 
generalnego tej partii, J Gollana 
i projektem rezolucji „O zwrot w 
lewo”, w którym zawarta jest oce 
na sytuacji wewnętrznej i między 
narodowej W. Brytanii oraz pro­
pozycje dotyczące taktyki i stra­
tegii komunistów brytyjskich w 
walce o żywotne interesy mas pra­
cujących.

...iw Tokio
W Tok«« podano oficjalnie dn 

wiadomości, że sekretarz stanu 
USA, H. Kissinger odbędzie 15 bm. 
rozmowy z premierem Japonii, K. 
Tanaką.

Obrady kubańskich związkowców
• Jak już informowaliśmy, w obec 
ności I sekretarza KC KP Kuby 
F. Castro i prezydenta Dorticosa 
rozpoczął się w Hawanie XIII 
Zjazd kubańskich związków zawo 
dowych. Ponad 2 tysiące delega­
tów wysłuchało referatu członka 
KC KPK L. Peny, weterana kubań 
skiego ruchu robotniczego i 
związkowego.

Jednym * głównych punktów 
obrad jest omówienia projektu 
piątej 5-latki.

Delegacja FDJ w NRF
Na zaproszenie Zarządu Federal 

nego Niemieckiej Socjalistycznej 
Młodzieży Robotniczej i marksi 
stowskiego Związku Studentów 
„Spartakus” udała się do DÓrtmun 
du delegacja FDJ pod przewod­
nictwem I sekretarza Centralnej 
Rady FDJ, G. Johna. Wizyta de’e 
gacii FDJ w NRF ma służyć po­
głębieniu przyjacielskich stosun­
ków między FDJ, a wspomniany­
mi dwiema organizacjami młodzie­
żowymi w NRF.

Jest to pierwszy od porozu­
mienia o zawieszeniu broni w 
1949 r. dokument podpisany 
wspólnie przez Egipt i Izrael.

W obecnym porozumieniu 
Egipt i Izrael zgadzają się skru 
pulatnie przestrzegać zawie­
szenia broni, oraz natychmiast 
rozpocząć rozmowy, w celu za 
łatwienia sprawy powrotu 
wojsk na pozycję z 22 paździer 
nika br.

Zachodnioeuronejskie agen­
cje prasowe zwracają uwagę, 
że porozumienie jest pierw­
szym krokiem mającym umożli

Dokończenie na str. 2

L. Bre^irew na Ukrainie
Przebywający na Ukrainie sekre 

tarz generalny KC KPZR, I. 
niew spotkał się wczoraj w Kijo­
wie z członkami i zastępcami człon

Rozmowy Kissingera wPekinie...
W gmachu parlamentu chińskie­

go rozpoczęły się w niedzielę w go 
dżinach popołudniowych rozmowy 
amcrykańsko-chińskie. Delegacji 
I SA przewodniczy sekretarz stanu 
H. Kissinger. delegacji chińskiej 
premier Czou En laj. Dokonano

J. S sco - A. Moro
Doradca amerykańskiego sekre­

tarza stanu J. Sisco konferował z 
włoskim ministrem spraw zagra­
nicznych A. Moro na temat próbie 
mów Bliskiego Wschodu:

Sesja parlamentu Indii
W Delhii, rozpoczęła się jesien­

na sesja parlamentu indyjskiego.

Start astronautów w czwartek?
Ekipy techniczne pracujące przy 

uszkodzonej rakiecie „Saturn Ib’’ 
na przylądku Canaveral zdołały do 
poniedziałku rano wymienić 4 z 8 
stateczników znajdujących się w 
dolriej części rakiety. Specjaliści 
są zdania, że przewidziany na 
czwartek start mimo wszystko od­
będzie się.

Rozpoczął si? Zjazd FDP
W Wiesbaden rozpoczął się 

XXIV zjazd Wolnej Partii De­
mokratycznej (FDP). Trzydnio 
we obrady będą poświecone
głównie problemom 
wewnętrznej.

polityki

• PAP KADIO INFWT TEL E FONEM

PA?

Bierze w 
400 delegatów 
szonych gości

nim
600

udział 
zapro-

akredytowa-
nych jest 450 dziennikarzy. Re­
ferat zasadniczy wygłosił wice­
kanclerz i minister spraw za­
granicznych NPF. przewodni­
czący tej partii Walter Fchcel.

PAP



Każdego dnia 1379 ton pasz Posiedzenie Komisji Rolnej KC PZPR Oświadczenie rządu DRW

Mieszalnie WZGS
wykonały roczny plan

Wiodące znaczenie kółek rolniczych 0 przestrzeganie

34 mieszalnie pasz Wojewódzkiego Związku Gminnych 
Spółdzielni „Samopomoc Chłopska" przyspieszyły w tym 
roku wydatnie tempo produkcji.

Dzięki różnym posunięciom organizacyjnym i znacznej 
poprawie wydajności pracy, w ciągu 10 miesięcy załogi 
mieszalń wytwarzały dziennie po 1363 tony pasz wartości 
4 934 549 zł, zamiast planowanych 1146 ton. Takie tempo 
pozwoliło zameldować już 7 listopada br. o całkowitej re­
alizacji planu rocznego.

Przez następne 54 dni do końca roku — uwzględniając 
postoje remontowanych maszyn i urządzeń, załogi wytwo­
rzą dodatkowo 70 000 ton mieszanek wartości 250 min zl. 
W sumie więc w roku bieżącym mieszalnie pionu WZGS 
wyprodukują 500 000 ton pasz wartości 1 656 min,zł. Śred­
nic w stosunku rocznym, z uwzględnieniem zobowiązań 
dodatkowych (w tym 33 min zł w ramach „banku 30 mi­
liardów”), na każdy dzień pracy przypadnie 1 379, ton pasz 
wartości 4 539 727 zł (emp)

w rozwijaniu produkcji rolnej
Program działania i kierunki rozwoju spoleczno-gospodar 

czego kółek rolniczych były tematem posiedzenia Komisji 
Rolnej Komitetu Centralnego PZPR. Obradom przewodni­
czył zastępca członka Biura Politycznego, sekretarz KC 
PZPR — Kazimierz Barcikowski, uczestniczył w 

nieb członek Prezydium, sekretarz NK ZSL— Bolesław 
Strużek.
Podkreślano poważne zna­

czenie kółek rolniczych w roz­
wijaniu produkcja rolnej. 
Działają one obecnie w blisko 
90 procentach ogółu wsi i zrze 
szają około 2,8 min członków, 
w tym 1,2 min członkiń kół 
gospodyń wiejskich. W opar­
ciu o Fundusz Rozwoju Rol­
nictwa oraa nagromadzony

trwały majątek wartości bli­
sko 40 mld zł — kółka rolni-
cze rozwijają wielostronną
d®iałalność społeczno-gospodar 
czą. Szczególnie szybkie tem­
po działalności gospodarczej 
przypada na lata 1970—1973, 
i wyraża się wzrostem ogólne 
go przychodu kółek rolniczych 
w tym okresie o blisko 80

KRONIKA Nie ustaje terror junty w Chile

Sprawy me tylko kobiet
W Zarządzie Wojewódzkim T.J- 

gi Kobiet w Pozrusnin odbyło się 
wczoraj plenum, poświęcone zada 
niom organizacji w świetle usta­
leń I Krajowej Konferencji PZPR. 
W centrum zainteresowania dy­
skutantek znalazły' się sprawy ro 
dżiny i wychowania młodzieży. 
Mówiono sporo o rozwoju .hand­
lu, usług i zatrudnienia kobiet w
Poznaniu i województwie 
skina.

Na najbliższą przyszłość

P«»wia A-

gi Kobiet stawia 
mające ną celu

wobie zadania
rozwijanie form

ws-zeehstrommj pomocy rodzinie.
<bg)

Nowe eksponaty w Mazew 
Instrumentów Muzycznych

Muzeum kastrumentów Muzycz­
nych w Poznaniu szczyci się kolek 
c.ia ponad 1000 instrumentów mu­
zycznych •/, całego świata. Zbiory 
muzeum stale sa wzbogacane, dro­
ga zakupów oraz darów.

W samym tylko roku 1973 ofia­
rowano muzeum 32 instrumenty. 
Najnowszym darem jest afrykań­
ski instrument uerkusyjny z tyk­
wy fOwinea). Ofiarował go mu­
zeum dł S. J a s n o s z, który 
brat udział w wyprawie a-cheolo- 
eicznej do Afryki.

Również w tych dniach muzeum 
wzbogaciło się • instrumenty in­
diańskie (brak ich było w dotych­
czasowej kolekrii). Na ręce kierów 
nika Muzeum dr W. K a miń­
skiego przekazał je konsul ame­
rykański w Poznaniu H. S. Malin. 
Instrumenty te z inicjatywy pani 
Helen Hoilis ofiarował muzeum 
poznańskiemu „Smithsonian (n- 
stitution’' z Waszyngtonu. H. ftol- 
Hs była stypendystką amerykań­
ską w Polsce i gromadziła tutaj 
kolekcję polskich 'udowych instru 
mentów muzycznych dla waszyng­
tońskiego instytutu. Ofiarowane 
muzeum poznańskiemu instrumen­
ty indiańskie to beben. uiymityw- 
ne skrzypce, flet, grzechotki.

Po wstępnym opracowaniu nau­
kowym instrumenty zostaną za­
prezentowane zwiedzającym.

(hran)

Kary za nisdopefnienie 
obowiązków

Przed Sądem Powiatowym w 
Warszawie zakończyła się rozpra 
wa przeciwko sprawcom tragicz­
nego wypadku tramwajowego na 
stołecznej al. Waszyngtona, który 
wydarzył się 26 września br. Zgi 
nęło w nim 5-letnie dziecko, a 
dwoje doznało ciężkich obrażeń.

Wypadek nastąpił w momencie, 
gdy przez jezdnię przechodziła 
grupa dzieci z przedszkola. Zosta 
la nna najechana przez tramwaj, 
którego motorniczy w p-orę nie 
przyhamował pojazdu.

Przed sadem odpowiadali
torniczy Stefan Dębek 
czycielka Ewa Fink.

oraz
mo­
na u

przewodu sra do wego
świadków wypadku 
prasa warszawska 
winę oskarżonych

W wyniku 
i zeznań 
jak pisze 

sad ustalił 
skazał: S.

Debka na 4 lata pozbawienia woł 
ności oraz zakaz na 5 lat prowa­
dzenia pojazdów, a E. Fink na pół 
tora roku z zawieszeniem wyko­
nania kary na 2 lata.

Wyrok nie jest prawomocny.
(c-o)

kresąmi - 
peratura 
cach 6—10 
porywiste 
zachodnie.

Zachmurzenie duże, od zacho­
du przechodzące w zmienne. O-

- opady deszczu. Tern 
maksymalna w grani 
stopni. Wiatry silne i 
południowo-zachodnie i 
Na Bałtyku sztorm.

hs

Dzisiejszy serwis inło'macyinv 
oomcowoi Wojciech Nenłwig

Ha pustyni Atacama 
utworzono obóz koncentracyjny
Minister spraw wewnętrzny eh junty wojskowej w Chile 

Oscar B o n i 11 a oświadczył, iż na pustyni Atacama, o oko­
ło tysiąc km na północ od Santiago, utworzono wielki obóz 
koncentracyjny Chacabuco, przeznaczony dla „osób potencjał 
wie niebezpiecznych dla państwa".
Do obozu tego zaczęto już 

przewozić więźniów- trzyma­
nych dotychczas na stadionie 
sportowym w Santiago.

Z różnych stron świata na­
dal odzywają się głosy potępia 
jące terror stosowany przez 
juntę wobec przeciwników po 
litycznych, a zwłaszcza działa 
czy lewicy. Francuski tygod­
nik „Politiąue Hebdomadaire” 
opublikował korespondencję z 
Santiago opisującą tortury, ja 
kim poddawani są więźniowie 
polityczni w Chile. Tygodnik 
pisze. że mimo tych tortur o- 
raz masowych aresztowań i 
rozstrzeliwań, juncie nie uda­
ło się stłumić narastającej fa­
li gniewu mas.

Członkini komisji politycz­
nej KC Chilijskiej Partii Ko­
munistycznej, sekretarz gene­
ralny Chilijskiego Związku 
Młodzieży Komunistycznej, 
Gladis Marin, w artykule opu­
blikowanym w niedzielę w 
rzymskim dzienniku komuni­
stycznym „Unita”, zaapelowała

do sił demokratycznych na ca ­
łym świecie, by udzieliły naro 
dowi Chile pomocy w walce z 
reakcyjną dyktaturą. Gladis 
Marin pisze też, że obecnie w 
Chile najważniejszym zada­
niem jest stworzenie szerokie­
go jednolitego frontu sił patrio 
tycznych dla obalenia faszy­
stowskiej junty wojskowej.

PAP

Delegacja Bułgarii
w Polsce

Dokończenie ze etr.

U czasie uroczystości
I

orkie
stra odegrała hymny narodo­
we obu krajów, a kompania 
reprezentacyjna WP oddała 
honory wojskowe.

I sekretarz KC BPK, prze-
wodniczący ERB Todor

Z Kambodży

Żiwkow w towarzystwie prze 
wodniczącego Rady Ministrów 
Bułgarii — Stańko Todbrowa 
złożył wizytę I sekretarzowi 
KC PZPR — Edwardowi Gier 
kowi, przewodniczącemu Rady

procent
W toku 

że kółka 
gospodyń 
większym

obrad wskazywano, 
rolnicze oraz koła 
wiejskich w coraz

na procesy
stopniu oddziałują 
intensyfikacji pro­

dukcji rolniczej i unowocześ­
nianie metod gospodarowania 
w gospodarstwach indywidua!
nych. ST^awdzaanern 
łalności są m. in. 
wyniki produkcyjne 
rolnictwa w br.. w

tej d.zia- 
pomyślne 

naszego 
czym nie

mały udział mają kółka rolni 
cze.

W latach 1674—75 i w dal-
szej perspektywie stwier-
dzono — działalność kółek roi 
uiczych powinna być podpo­
rządkowana głównemu celo­
wi, wynikającemu z uchwały
VI Zjazdu PZPR i postano*
wień I Krajowej Konferencji 
PZPR, jakrim jest utrzymanie 
i utrwalenie wysokiej dynami 
ki rozwoju naszego rolnictwa 
i zaspokajanie rosnącego za­
potrzebowania społeczeństwa 
na artykuły żywnościowe. U- 
znano, że pod stawowymi kie­
runkami działania kółek rol­
niczych powinny być: rozwija 
nie kompleksowych usług pro 
dukcyjnych dla gospodarstw 
indywidualnych, organizowa­
nie ośrodków rolnych kółek 
rolniczych i zespołowych form 
gospodarowania w rolnictwie, 
wdrażanie postępu rolniczego 
i postępowej techniki produk 
cji oro® oddziaływanie na dal 
sza poprawę warunków socjal
no-bytowych 1 
skńej.

P<xikreśl ano, 
przez V Zjazd

ludności wiej-

ie uchwalony
CZKR nowy

rzecz rozwoju różnych zespo­
łowych form gospodarowania. 
Dotyczy to zwłaszcza grupowe 
go użytkowania ciągników i 
masizyn rolniczych, ora® zespo 
łów rolników wspólnie użytku 
jących ziemię, zagospodarowu 
jących łąki i pastwiska oraz 
organizujących wspólny od­
chów bydła, trzody chlewnej i 
owiec.

Kółka rolnicze i ich związki 
zorganizowały dotychczas oko 
ło 180 Gminnych Spółdzielni 
Kółek Rolniczych. W roku 
przyszłym powstanie dalszych 
blisko 500 takich spółdzielni, 
a od roku 1977 przewiduje się
zakończenie 
w gminach, 
daniem tych 
zaspokojenie

organizacji SKR
Podstawowym za 
spółdzielni jest 
potrzeb wsi w

dziedzinie nowoczesnych usług 
produkcyjnych.

Do poruszonych w dyskusji 
problemów ustosunkował się 
Kazimierz Barcikowski. Sekre

porozumienia paryskiego
Rząd DRW opublikował o- 

świadczende w związku z 
tarni naruszania przez admi­
nistrację sajgońską i Stany 
Zjednoczone porozumienia p*. 
ryskiego w sprawie Wietna 
mu.

Oświadczenie stwierdza, że 
w Wietnamie Południowym 
działają nadal wojskowi am« 
rykańscy — oficjalnie wy się. 
pujący w charakterze per. 
sonelu cywilnego oraz groma­
dzi się broń i materiały wo­
jenne. W okręgach znajdują­
cych sie pod kontrolą admini 
stracji Thieu prowadzona jeg 
polityka dyktatury faszystow­
skiej, trwają prześladowani 
i mordowanie patriotów Wiet 
namu Południowego.

Rząd DRW apeluje do wszj 
stkićh rodaków na północy j 
południu, aby wzmogli czuj­
ność, umacniali jedność i kon 
tynuowali walkę o ścisłą real 
zację porozumienia paryskie­
go w sprawie Wietnamu.

Naród
DRW —

wietnamski i rząd
czytamy

czeniu — zwraca
w oświad- 

się do rza-

tara KC omówił 
ktualne zadania 
czych, związane 
mon ta mi parku

również a*
kółek rolni- 
m. in. z re- 

masizynowego
oraz z przy gotowaniami do 
wiosennych zasiewów. (PAP)

dów i narodów bratnich kra' 
jów socjalistycznych oraz kra 
jów, którym drogi jest pokó,1 
i sprawiedliwość, aby udzieli 
ły nadal poparcia walce nart 
du wietnamskiego o utrzyma­
nie i zrealizowanie porozumii 
ni a paryskiego. (PAP)

Red. Tadeusz Paczkowski
nie

Wszystkie ministerstwa 
na tereny wyzwolone
Zjednoczony Front Narodo­

wy Kambodży i Królewski 
Rząd Jedności Narodowej po­
stanowiły przenieść wszystkie 
ministerstwa rządu, działające 
dotychczas za granicą, na wy­
zwolone tereny Kambodży.

Jak podał wczoraj północno- 
wietnamski dziennik ..Nhan 
Dan”, powołując się na agen­
cję AKI, decyzja w tej sprawie 
zapadła na wspólnym posiedzę 
niu Biura Politycznego KC 
ZFNK i rządu. (PAP)

Koziołki" płacą
24. 30 35, 36, 45 dod. 3

W 861 grze, której losowanie od­
było sie w dniu 11 listopada 1973 r. 
wpłynęło 252 670 zakładów warto­
ści: 758 010,— zł.

Fundusz •wg-rji.nrch 
416 905.— zl.

Fundusz na wygrane 
w nasteonych grach

wynosi:

stopnia 
wynosi:

190 278.— zł: Stwierdzono: 10 „czwó 
rek” po 11 370,— zł; 48 ..tróiek pre-
miewanych’' 
jek” po 94.— 
miowanych’’

po 194.— zl: 831 ,,tró- 
zł: 1 309 „dwójek pre-

po 26.— zł:
„dwójki” no 6 zł.

Losowanie 862 gry odbędzie 
dniu 18 listopada 1973 r. w 
dzieży na Tarasie Kawiarni 
meralna” o godz. 12.

TOTO-LOTEK

15 223

Cho-

7979-K1

W pierwszym losowaniu
1. 26. 34. 36. 42, 45 dod. 17

W drugim losowaniu
8, 16. 42. 43, 44, 47 dod. 45

Końcówka banderoli: 6148

Państwa Henrykowi Ja-
błońskiemu i prezesowi Rady
Ministrów - 
sze wieżowi.

Następnie

Piotrowo’ J aro-

polsko-bułgarskie 
prowadzone przez 
ców obu, krajów.

rozpoczęły się

Sofljska TV .nadała

rozmowy 
przywód-

w niedzielę
w wieczornym programie wywiad 
z członkiem Biura Politycznego
KC
CRZZ

PZPR, przewodniczącym

Wywiad
Władysławem Kruczkiem.

przeprowadził znany
dziennikarz Ognian Todorow.

W. Kruczek oświadczył, że naród 
polski wysoko ceni przyjaźń na­
rodu bułgarskiego oraz nodkreślił 
znaczenie rozszerzającej sie współ 
pracy dla dobra naszych krajów i 
wsnólnoty socjalistycznej. (PAP)

statut dał początek zmianom 
organizacyjnym, jakie są obec
nie wprowadzane
rolniczych i
Podstawowym

w kółkach
ich związkach, 

założeniem
tych zmian jest wzmocnienie 
funkcji kontrolno-nadzor­
czych organów samorządo-
wych ora® zwiększenie 
dzielności zarządów i 
wej kadry zatrudnionej
kach rolniczych 
kach.

Spośród zadań 
nych bezpośrednio

ich

samer 
etato- 
w kół 
związ

realizowa- 
pnzex kół-

ka rolnicze preferowane bę­
dzie szczególnie działanie na

Faza trudnych negocjacji
Do kończenie ze str. 1 

wić ewentualne zwołanie Kon 
ferencji Pokojowej.

Oficjalny przedstawiciel rzą 
du Egiptu, Ahmed Anis, oświad 
czyi na konferencji prasowej w 
Kairze, że podpisany doku­
ment „omawiający środki 
gwarantujące przestrzeganie za 
wieszenia broni jest pierwszym 
praktycznym krokiem na dro­
dze wykonania rezolucji Rady 
Bezpieczeństwa nr 338 i 339 z 
1973 r. i rezolucji nr 242 z 
1967. które zawieraja żądanie 
całkowitego wycofania się 
Izraela z okupowanych tery­
toriów arabskich. W ślad za 
tym powinny nastąpić dalsze 
praktyczne kroki”.

Przedstawiciel Egiptu, gen.
M. El-Gamazi i Izraela, gen.
A. Jariv, którzy podpisali poro

zumienie, spotkali się wczoraj 
ponownie na 101 kilometrze szo 
sy Kair-Suez, aby umówić 
kwestie związane z realizacją 
porozumienia.

Obserwatorzy uważają, że po 
podpisaniu porozumienia nastą 
pi faza trudnych i długotrwa­
łych negocjacji arabsko-izrael- 
skich.

Rząd egipski przystąpi! do 
opracowywania długofalowego 
planu rekonstrukcji, który bę­
dzie realizowany w ciągu 20 
lat na Synaju i w strefie Kanału 
Sueskiego, po ostatecznym wy 
cofaniu wojsk izraelskich z te 
rytoriów okupowanych od 
czerwca 1967 roku. Minister od 
budowy, Osmąn Ahmed oświad 
czył, że plan przewiduje budo­
wę sieci dfóg na Synaju oraz 
tuneli mających połączyć oba 
brzegi Kanału Sueskiego.

GŁOS WIELKOPOLSKI. Poznań, ul. Grun­
waldzka 19 Adres pocztowy: skrylka nr 1074 
60-959 Poznań A Redaguje kolegium: Ma- 
dan Flejsierowlcz (zastępca redaktora naczel­
nego) Tadeusa Kaczmarek (sekretarz redak-

Kazimierz Marcinkowski. Wiesław 9o 
rzycki (redaktor naczelny). Tbllut Sęk, Zbi­
gniew Szumowski, lerzy Walasek.

Kiedy któregoś dnia, z po­
wodu choroby zabrakło Go 
przy biurku, nikt nie przy­
puszczał, że już się więcej 
nie zobaczymy. Wydawało 
się, że jest to rozstanie chwi 
iowe, że wróci i znów z 
właściwą sobie werwą przy­
stąpi do pracy. Nie może 
przecież tak nagle zabrak­
nąć człowieka, przyjaciela, 
kolegi, zawsze gotowego siu 
żyć doświadczeniem i radą. 
Chociaż Tadeusz Paczkow­
ski kilka lat temu przeszedł 
na zasłużoną emeryturę, to 
jednak w miarę swych sił 
nadal pomagał nam w co­
dziennej pracy, przechowu­
jąc w swej pamięci fakty i 
zdarzenia znane młodszym 
tylko z historii.

Niestety, nieubłagana cho 
roba wyrwała Go i grona 
żyjących.

Redaktor Tadeusz Pacz­
kowski był długoletnim i ce 
nionym dziennikarzem (od 
1921 roku), nestorem spo­
śród grona kolegów w swej 
specjalności, przez prawie 
wszystkie powojenne lata 
związanym z redakcją „Gło-
su Wielkopolskiego”. Był
również wybitnym działa­
czem sportowym, współza­
łożycielem szeregu klubów 
i związków sportowych. Z 
Jego inicjatywy powstał 
Polski Związek Hokeja na 
Trawie. Był także jednym z 
współzałożycieli polskich 

związków: bokserskiego i 
pływackiego, a także okrę­
gowych związków: piłki noż 
nej i lekkiej atletyki W la-

zyie

tacb młodości sam czynni® 
uprawiał sport, bronił M.in. 
barw Polski w pierwszym, 
międzypaństwowym spotka­
niu hokeistów na trawie — 
z Węgrami, w roku 1929.

Redaktor Tadeusz Pacz­
kowski byl gorącym patrio­
tą. W okresie zaboru prus­
kiego związał się z działal­
nością nielegalnej organiza­
cji. W latach 1918/19 jako 
uczestnik Powstania Wiel­
kopolskiego walczył o h’c' 
podległość.

Chociaż ostatnio zaawan­
sowany wiek nie pozwala 
już Mu na zajmowurde sje 
wieloma sprawami, to jed­
nak nadal pozostawał nie­
zwykle czynny. Stało się 
tradycją jego uczestnictwo 
nieomal w każdej większe) 
rangi imprezie sportowej.

Jego rześka sylwetka ”9 
zawsze pozostanie w pamię­
ci współtowarzyszy pracy- 
Odszedł człowiek prawy, 
nasz dobry przyjaciel.

Cześć Jego pamięci!

W poniedziałek, 12 listopada 1973 roku, po długie) 
i ciężkiej chorobie, w 77 roku życia zmarł

RED. TADEUSZ PACZKOWSKI
wieloletni pracownik naszej redakcji 
zasłużony działacz kultury fizycznej, 
powstaniec wielkopolski—ppor. rez. WP

Zmarły — znany w Poznaniu i Wielkopolsce działaj 
sportowy — był odznaczony Krzyżem Niepodległości, 
Krzyżem Walecznych, Srebrnym Krzyżem Zasługi. 
Wielkopolskim Krzyżem Powstańczym i Krzyżem Ka­
walerskim Orderu Odrodzenia Polski oraz liczny^1 
odznaczeniami honorowymi.

Zawiadamiając o tym smutnym fakcie, wyrazy współ­
czucia Rodzinie Zmarłego składa

ZESPÓŁ „GŁOSU WTEŁKOPOŁSKT^GO*

Telefony: 600-41 «ączv wszystkie działy. Dział łączności z czy‘ei- 
nikarm 657-18 Sekretariat redaktora naczelnego 454-09. Zastęoca 
red naczelnego 657-18 Sekretarz redakcji 648-85. Dział miejski 
559-39 Redakcja nocna 430-73 i 453-31. A Wydawca: Poznańskie 
Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa — Książka — Ruch" A Biuro 
Ogłoszeń: G-unwaldzka 19 60 782 Poznań, »ei. 659-16. Za treść i ter­
min druku ogłoszeń -edakcja me odpowiada. A Rękopisów nie zamó­
wionych nie zwracamy A Dr-«|f PZG im M Kasprzaka — Poznań

Prenumerata: wpłaty na miesiąc (17,50 
kwartał (52 zł), półrocze (104 zł), rok ^0“ 
przyjmuję za pośrednictwem blankietów i
P zedsiebiorsłwo Upowszechniania i
Książki RSW „Prasa — Książka — Ruch 
Zwierzyniecka 9, 60-813 Poznań, na 
PKO nr 5-6-151, ponadto listonosze I urzę 
oocztowe A Indeks nr 35029
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HANDLÓW 
ZNAK 
JAKOŚCI

Nie kampania
lecz system

Rozmowa z Ecwardem Sznajdrem 
ministrem handlu wewnętrznego i usług

Fanie ministrze, minęły trzy lata od września 1970 rokh, 
gdy rozpoczęliśmy wspólnie — „GŁOS WIELKOPOLSKI” re 
sort, władze poznańskie, a ostatnio władze województwa oraz 
„Gazeta Poznańska” — kampanię HANDLOWY ZNAK JA­
KOŚCI. Jak pan ocenia to przedsięwzięcie?przedsięwzięcie?

widywać się będzie, czego

LUDZIE I WYDARZENIA

— Proszę pozwolić mi nie 
zgodzić się przede wszystkim z 
jednym twierdzeniem. Miano­
wicie, w Wielkopolsce nie jest 
to już kampania, lecz system. 
I należy się z tego bardzo cie 
szyć. Bo kampania ma to do sie 
bie. że się zaczyna i kończy. 
Jeśli chodzi o handel Poznania 
i województwa, to z dużą saty 
sfakcją mogę stwierdzić, że ta 
działalność przechodzi już w sy 
stem HANDLOWEGO ZNAKU 
JAKOŚCI i daje bardzo dobre 
rezultaty. Ważna jest nie tyle 
opinia resortu, ile przede 
wszystkim to, jak ten system 
odczuwa samo społeczeństwo 
miasta i województwa oraz ja­
ką on stwarza dużą radość dla 
samych pracowników handlu.

Po pierwsze, HANDLOWY 
ZNAK JAKOŚCI stanowi duże 
zadowolenie dla handlowców, 
którzy swą codzienną pracą 
wnoszą znaczny wkład w roz 
wój naszego kraju. Po drugie, 
uważam, że tego rodzaju wy­
różnienie jak medal czy zna­
czek, HANDLOWEGO ZNA­
KU JAKOŚCI, jest wyróżnie­
niem dla tych, którzy rzeczy­
wiście zachowują właściwy sto 
sunek do konsumenta, dbają o 
powierzony majatek społeczny 
1 — mówiąc krótko — stwarza 

coraz lepsze warunki wsnół 
życia między ludźmi, miedzy 
kuDujacymi i sprzedającymi. A 
nie jest to sprawa prosta: wie 
^y doskonale, że oprócz odczu 
walnej ponrawv zaopatrzenia

i inne województwa włączą się 
w ten nurt współzawodnictwa. 
Służy ono przecież dobrej 
sprawie: poprawie obsługi spo 
łecznej i tworzeniu satysfakcji 
zawodowej dla handlowców.

— Stoi teraz przed nami do 
datkowe zadanie intensyfikowa 
nia sprzedaży, dobrej obsługi, 
wnikliwej oceny potrzeb, w 
związku z kierunkami określo­
nymi na najbliższe dwa lata 
przez I Krajową Konferencję 
PZPR. Jakie pan minister wi­
działby tu szczególne kierunki 
działania dla poznaniaków, któ 
rzy — można tak chyba powie 
dzieć — wyprzedzili powszech­
ne starania w handlu, wpierw 
w usuwaniu zaniedbań, a póź­
niej w lepszym wykorzystaniu 
sieci sklepowej, rekonstrukcji 
handlu.

— Szczegółowa odpowiedź 
na to pytanie wymagałaby wie 
le czasu. Sądzę, że nasze kon­
takty są tak częste, że będzie­
my na pewno mieli sposob­
ność ten temat rozwinąć. 
Chcialbym natomiast dać pew 
nego rodzaju ocenę z innego 
punktu widzenia. Wiele środ­
ków przeznacza dzisiaj pań­
stwo na rozwój produkcji ryn 
kowej. Duży nacisk kładziemy 
na poprawę jakości produkcji 
artykułów konsumpcyjnych. 
Dotyczy to przede wszystkim 
produkcji przemysłu rolno-spo 
żywczego, lekkiego, elektroma­
szynowego. Mówię — przede 
wszystkim — bo cała sfera 
wzrostu produkcji rynkowej 
ma dzisiaj kapitalne znacze­
nie w naszej wszechstronnej 
działalności gospodarczo-spo­

łecznej. Dlatego też musi 
istnieć powiązanie pomiędzy 
wzrostem jakości produkcji, a 
poprawa jakości pracy same­
go handlu.

— A więc jakościowo nowa 
spójność...

— ... To jest właśnie ten kie 
runek działania. Po prostu wy

klient potrzebuje i potrzeby te I 
pełniej zaspokajać.

— Naturalnie bardzo łatwo 
to powiedzieć, o wiele trudniej 
zrobić. Ale na tej drodze je­
steśmy. Moim zdaniem, jeśli 
obecnie w handlu rozwiążemy 
powszechnie przede wszystkim 
te problemy i trudności, które 
są nam już znane i potraktu­
jemy je jako słabe ogniwa na­
szej pracy, to uzyskane efekty 
na pewno będą większe.

— Dziękujemy panu ministro 
wi za rozmowę.

Rozpoczęła się, zapowie­
dziana niemal dokładnie 
przed rokiem, wizyta 

bułgarskich przyjaciół na cze­
le z Todorem Źiwkowem — I 
sekretarzem KC Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej i prze­
wodniczącym Rady Państwa 
Ludowej Republiki Bułgarii. 
Podczas zeszłorocznej wizyty 
przyjaźni polskiej delegacji 
partyjno-rządowej w Sofii 'To­
dor Żiwkow. podkreślając tra- 

j dycyjne i mające swą wieki li­
czącą historie więzy przyjaźni 
bułszarsko-polskiei. stwierdził: 
„Obecnie ta przyjaźń i współ­
praca ma nieporównywalnie 
większą rolę i znaczenie. Jest 
to bowiem przyjaźń i współ­
praca nowego typu między 
dwoma partiami marksistow­
sko-leninowskimi, między dwo

skiej powstańczej strefie ope­
racyjnej. W wyniku tej inicja­
tywy powstała brygada party­
zancka „Czawdar”, która pod­
jęła walkę z faszystami. Na po 
czątku września 1944 roku To­
dor Żiwkow objął dowództwo 
wszystkich oddziałów party­
zanckich zgrupowanych wokół

Todor

skie-go partii oraz jednocześnie 
przewodniczącym stołecznej ra 
dy narodowej i miejskiego ko­
mitetu Frontu Ojczyźnianego.

W skład najwyższego kie­
rownictwa Bułgarskiej Partii 
Komunistycznej Todor Żiw­
kow powołany został w 1950 ro 
ku; najpierw powierzono mu 
obowiązki zastępcy członka 
Biura Politycznego i sekreta­
rza KC, a rok później — człon

Rozmawiał: ZBILUT SĘK

*

Na pytanie red. Andrzeja Na 
pieraly z poznańskiej rozgłośni 
Polskiego Radia, o to, jakie są 
szanse upowszechnienia poz­
nańskiej inicjatywy w kraju, 
min. Edward Sznajder m. in. 
stwierdził:

— Szanse są bardzo duże z 
tym, że powinny je podjąć og­
niwa terenowe. Od pewnego 
czasu staramy się — łącznie 
zresztą z wami — rozpowszech 
niać tę bardzo pożyteczną ideę, 
którą stworzono w Poznaniu. 
Niektórzy się bardzo długo do 
niej „przymierzają”. Tak dłu­
gie „przymierzanie się” nie 
oznacza, że to będzie bardzo 
dobry strzał. W każdym razie 
za wami poszło województwo 
szczecińskie, a sądzę, że rezul­
taty pracy handlu w Wielko- 
polsce, które należy zaliczyć do 
przodujących, pociągną in­
nych. Jestem przeciwnikiem 
czynienia jakichkolwiek na­
cisków. To musi po prostu 
dojść do świadomości tych, któ 
rzy z jednej strony dojrzą w 
tym satysfakcję dla siebie, a z 
drugiej — znajdą coraz większe 
uznanie u konsumenta.

siłek pracownika przemysłu, ro- 
botnika, inżyniera i konstrukto 
ra, czy w produkcji artykułów 
tradycyjnych, czy nowych, któ- 

w coraz większychre teraz 
ilościach 
kazywać 
poprawą

będą się na rynku po 
— musi być wsparty 
obsługi konsumenta, 
wówczas pourawa ja-Bo tylko . .

kości wyrobu znajdzie uzna-

rynku szczególnie w minio- 
?ych trzech latach. mamy 
jaszcze sporo rozmaitych bra-

w powszedniej pracy han 
dlu.

Ulatego też cieszę się. że pra 
równicy handlu, jak również 
'picjatorzy akcji, a wiec re-

..GŁOSU WIFLKOPOL 
^UUGO”. nie ustaja w tru- 

szukając dalszych dróg 
^zszerzania swej działalności. 
J uznaniem chciałbym stwier- 

że za wami nnszłó woie- 
^ćlztwo szczecińskie. które 
Pr7vstęnuje do or^anGowania 
Próbnego systemu. Sądzę, że

nie kupującego, jeśli zarazem 
zdecydowanie poprawimy jego 
wszechstronną obsługę. Dlate­
go też nie ma żadnej sprzecz- ' 
ności pomiędzy znakiem jakości 
towarów, a znakiem jakości — 
medalem czy odznaka — które 
wy zaorowadziliście dla pra­
cowników handlu. Jest absolut 
na koniecznością wiązanie tych 
elementów.

— Powinniśmy wobec tego 
przejść na zupełnie inny po­
ziom organizacji i tematyczne 
pole działania w ramach FAV 
DT OWEGO ZNAKU JAKOŚCI 
Od „problemu” uśmiechu, po­
rządku. grzeczności. przejść 
trzeba do takiej obsługi lud 
ncści, w której trafniej prze

Transport na plecach?
W niedzielne południe telewizja 

p°twieciła nieco czasu pro- 
it!t«n« »•' narasta wraz z
za „• '^acja produkcji rolnej, a 
roi_; a nie nadąża: transportowi 
nict^Zemu- Obliczono, że w rol­
nie t n Przewozi sie obecnie rocz- 
Z tee m1n' tOn rożnych towarów, 
Wsj U* .w °brebie gospodarstwa i 

mln- ton. Transnort ten 
Opi€ra sie głównie na 

Klch nogach, rękach, plecach

lub rowerach 
nvch. Miliony 
bioty wiejskie. 
za1eżv wzrost

i kon­
tem dżwi^aja ko- 
od którvcb starań 

produkcji zwierze-
cej. Przemysł niewiele ma im do 

ulżenia w cięż-zaoferowania, 
kiei pracy.

dla

Na małe wózki 
pvt jest ogromny

gospodarcze no- 
a dostarcza ich

-ów zaledwie 15 ntią sztuk. Ni«*co 
ciekawych wzorów 2- i 4-kolo- 
wvch poiazdów z silnikiem oraz 
uniwersalne przyczepy do rowe­
rów lub motocykli pronoptiie 
rzemiosło. Ale to na razie nrono- 
zycje, na masową produkcję, któ­
rych wieś czeka.

Z. D.

ma krajami socjalistycznymi, 
zmierzająca ku jednemu współ 
nemu celowi — budownictwu 
socjalistycznemu".

Todor Żiwkow urodził sie 7 
września 1911 roku we wsi 
Prawec, w okręgu sofijskim. 
Będąc synem biednej rodziny 
chłopskiej, już we wczesnej 
młodości rozpoczął pracę za­
robkową w jednej z drukarni 
sofijskich. Gimnazjum ukoń­
czył zaocznie.

W siedemnastym roku życia 
związał się z ruchem komuni­
stycznym, wstępując do Buł­
garskiego Komunistycznego 
Związku* Młodzieży. Cztery 
lata później został człon­
kiem, wówczas nielegalnej. 
Bułgarskiej Partii Komu- 

! nistycznej. I tutaj, podobnie 
jak weżeśniej w organizacji 
młodzieżowej, szybko dał się 
ooznać jako aktywny działacz. 
Począwszy od 1934 roku kie­
rował pracą partyjną w kilku 
kolejno dzielnicach Sofii, był 
też członkiem stołecznego ko­
mitetu BPK. Dążył do umoc­
nienia politycznego organizacji 
partyjnych i wcielania w życie 
linii politycznej ówczesnego 
przywódcy partii — Georgi 
Dymitrowa.

Po wkroczeniu do Bułgarii 
w 1941 roku wojsk hitlerow­
skich i napaści Niemiec na 
Związek Radziecki, Todor 
Żiwkow znalazł się wśród or­
ganizatorów ogólnonarodowej 
walki przeciwko hitlerowcom i 
sprzymierzonym z nimi siłom 
rodzimej reakcji. Dwa lata póż 
niej wraz z inn.ymi działacza­
mi na polecenie partii przystą­
pił do organizowania ruchu 
partyzanckiego w tzw. sofij-

Żiwkow
Sofii. 8 września do Bułgarii 
wkroczyły wojska radzieckie, 
a kilka godzin później wy­
buchło antyfaszystowskie pow 
stanie zbrojne. Oddziały dowo­
dzone przez Todora Żiwkowa 
dokonały uderzenia na wojs'-.a 
hitlerowskie przebywające w 
stolicy. 9 września Sofia była 
wolna; odtąd dzień ten jest 
świętem narodowym Bułgarii.

W wyzwolonej Bułgarii To­
dor Żiwkow kontynuuje pracę 
partyjną na odpowiedzialnych 
stanowiskach. W 1945 roku zo 
stał zastępcą członka KC, a 
trzy lata później — członkiem 
KC. W latach 1948—49 był I 
sekretarzem komitetu sofij-

Katolickie uczelnie
w nowym roku akademickim

1|J Polsce działają dwie 
W rzymskokatolickie uczel­

nie wyższe: Akademia 
Teologii Katolickiej (ATK) w 
Warszawie i Katolicki Uni­
wersytet Lubelski (KUL). ATK, 
obchodząca obecnie dwudziesto 
lecie swego istnienia, rozpoczę 
la nowy rok akademicki jako 
pełnoprawny członek Międzyna 
-odowej Federacji Uniwersyte 
tów Katolickich (FIUC). Akt 
przyjęcia w poczet członków 
nastąpił na X Międzynarodo­
wym Zgromadzeniu FIUC, któ­
re odbyło się w Salamance 
<Hiszpania) w dniach od 27 sier 
pnia do 2 września br Fede- 
deracja. powołana do życia w 
'•oku 1948. koordynuje działal­
ność wszystkich uniwersytetów 
katolickich, jest w stałym kon 
takcie z watykańska Kongrega 
cją Nauczania Katolickiego i z 
Międzynarodowym Stowarzy­
szeniem | Uniwersytetów przy 
UNESCO.

Z nowym rokiem szkolnym 
Studia w ATK odbyło 1400 
osób: księży, zakonnic i świec 
kich. Akademia posiada 202 pra

cowników naukowych — w tym 
5 profesorów zwyczajnych, 12 
profesorów nadzwyczajnych i 
20 docentów etatowych. Na 
uczelni znajdują się trzy wy­
działy: teologiczny, prawa ka­
nonicznego i filologii chrzęści 
jańskiej.

Rektor ATK, ks. prof. dr Jan 
Stępień, inaugurując nowy rok 
pracy uczelni podkreślił, że jej 
program jest zgodny z następu 
jącą wytyczną II Kongresu 
Nauki Polskiej:

„Uczeni reprezentujący nauki 
humanistyczne zdają sobie spra 
wę z konieczności wpływania 
na równowagę między cywili- 
zacyjno-technicznym skokiem, 
a odpowiednim wzbogaceniem
wartości 
turalnych

humanistyczno-kuł-

nich należy
społeczeństwa. Do 

przeciwdziałanie
spotykanym niekiedy poglą­
dom,, iż nasze przywiązanie do 
tradycji intelektualnej wpływa 
hamująco na dynamikę rozwo 
ju technicznego. Dysproporcja 
w tym rozwoju na niekorzyść 
wartości humanistycznych gro­
zić może w dalszej perspekty

Dobrze śpiewali 
aktorzy

rv można zrob!ć dobry 1 cie­
kawy nrosrram rozrywkowy.

złocony wyłącznic niemal z pio­
senek. bez udziału piosenkarzy 
n-ófesionaFstów? Okazuje sie. że 
tak. Twierdzącej odpowiedzi ud-ie 
4 « niedzielna audvcła „Czerem­
cha i bez” z programem utworów
li’a

radzieckich.
W roli wykonawców ki)knna«łu 

bardziej i mniej noniParnych pio­
senek oraz przebojów filmowych

wystąpiła plejada znanvcb akto­
rów z Anitą Dymszównn. Bocia­
nem Łazuka i A^drzeicm Stockin­
gerem na czele. Żywe temno cato- 
śr’. reżyserowanej n-zez Witolda 
Filiera, umiejętna praca kam»r i 
przemyślna scenografia z uroczy-
mi rvsunk?mi 
dziecince (a 
rzeczywiście?)

stvHzowenymi ną 
może były takimi 

snowodowałv, że
cz,e”d’‘«'stominntowv ^'ą
dało sie „jednam tchem”. Przy­
jemność sprawiało też słuchanie 
onracowań muzvczpvch M”-ka 
Sewena, Szkoda jedynie, iż „Cze­
remchę i bez” nadano w porz", 
gdv znakomita większość t°1ewl-. 
drów nochłorieta była trzecią czę­
ścią „Wyzwolenia”, (wig)

ka Biura Politycznego.
VI Kongres partii w 1954 ro­

ku wybrał Todora Żiwkowa I 
sekretarzem Komitetu Cen­
tralnego. Pod jego kierownic­
twem, począwszy od kwietnia 
1956 roku, BPK przeprowadzi­
ła walkę przeciwko skutkom 
kultu jednostki, o odrodzenie 
leninowskich zasad życia par­
tyjnego.

Będąc od 1945 roku deputo­
wanym do Zgromadzenia Na­
rodowego, To-dor Żiwkow w 
1962 roku stanął na czele rzą­
du bułgarskiego, którą to funk 
cję pełnił do reformy konsty­
tucyjnej władz naczelnych Re­
publiki. 7 lipca 1971 roku — 
stanął na czele nowo powoła­
nej Rady Państwa, spełniają­
cej rolę kolektywnego szefa 
państwa.

Todor Żiwkow parokrotnie 
przebywał w Polsce, w tym 
m. in. na obradach VI Zjazdu 
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej. Zawsze witany 
jest u nas serdecznie jako 
rzecznik umacniania przyjaźni 
między naszymi słowiańskimi 
narodami. Znamy i cenimy 
słowa przywódcy bułgarskie­
go: „Aczkolwiek nie jesteśmy 
sąsiadami, Bułgaria i Polska 
mają obecnie wspólne granice. 
Są to granice światowej współ , 
noty krajów socjalistycznych".

Za wybitne zasługi dla par­
tii i państwa Todor Żiwkow 
wyróżniony został w sześćdzie- 
sięciolecie swoich urodzin naj­
wyższą godnością Bohatera 
Ludowej Republiki Bułgarii. 
Ma też wiele odznaczeń za­
granicznych, m. in. Krzyż 
Wielki Orderu Odrodzenia 
Polski oraz radziecki Order
Lenina.

T. K.

wie różnymi niedomaganiami 
przeżywanymi obecnie przez 
niektóre kraje wysoko uprze­
mysłowione, sprzyjać bezideo- 
wości“.

Ks. prof. dr J. Stępień, poin 
formował, że akademia podjęła 
studia nad filozofią przyrody, 
łącznie z człowiekiem, genezą 
życia oraz takimi konstytutyw 
nymi elementami człowieka, 
jak wolność i odpowiedzial­
ność. W relacji człowiek — ludz 
kość podjęte będzie zagadnie­
nie norm etycznych, ze szcze­
gólnym uwzględnieniem pra­
wa naturalnego i sumienia. W 
problematyce pokoju i sorawie 
dliwości społecznej — podjętej 
w ATK — znajdą miejsce dwie 
propozycje: zastąpienie konfron 
tacji dialogiem i wyekspono­
wanie na plan pierwszy idei 
braterstwa między ludźmi.

Katolicki Uniwersytet Lubel­
ski istniejący od 1918 roku był 
w 1914 roku pierwszym uniwer 
sytetem polskim, który wszczął 
działalność w warunkach wo­
jennych. Podkreślił to w prze­
mówieniu inauguracyjnym 
roku akademickiego 1973/74 
rektor KUL, ks. prof. 
dr Mieczysław Albert Krą- 
piec, w następujących słowach:

„Jesteśmy
który zorganizował

Uniwersytetem,
się jako

pierwszy połski un;wersytet w 
warunkach jeszcze frontowych. 
I chociaż ówczesnej, pierwszej 
stolicy Polski Ludowej potrze 
ba było budynków — to jednak 
dla nauki, dla kontynuowania 
polskiej tradycji kulturalnej 
odzyskaliśmy gmach bezpośred 
nio po wypedzewu wojsk oku­
pacyjnych. I chociaż wszystko

było jeszcze zdewastowane, bra 
kowala okien, drzwi, zamków, 
stołów i law, chociaż bibliote­
ka była tylko ciasnym magazy 
nem książek — to jednak na­
tychmiast przeszliśmy z tajne­
go nauczania w nauczanie jaw 
ne. W pamiętnej inauguracji 
wojennej 1944 roku brali udział 
przedstawiciele PKWN oraz 
wojska. Trzydziesty rok pracy 
w tej nowej rzeczywistości jest 
legitymacją naszej rzetelnej 
naukowej postawy, naszego 
zaangażowania w najważniej­
sze sprawy polskiej kultury, a 
więc tego, że jesteśmy potrzeb 
ni".

Warto dodać, że w tego-rocz- 
nej uroczystej inauguracji no­
wego roku akademickiego w 
KUL, która odbyła się 21 paź­
dziernika, uczestniczył prefekt 
watykańskiej Kongregacji Nau 
czania Katolickiego, kardynał 
Gabriel Garrone.

Kalolicki Uniwersytet Lubcl 
ski, kształcący około 2f00 stu­
dentów, ma cztery wydziały: 
teologiczny, prawa kanoniczne 
go, filozofii chrześcijańskiej i 
nauk humanistycznych, a po- 
nadło cztery zakłady między­
wydziałowe i 131 placówek ba 
dawczych.

Ks. rektor A. Krapiec wyra 
ził duże zadowolenie w zwiaz 
ku z rozszerzeniem w bieżącym 
roku akademickim niektórych 
zakresów działalności uczelni. 
Takie możliwości stworzyły 
władne państwowe, za co ks. 
prof. Kraniec serdecznie im po 
dziękował. Wznowi'a więc swą 
działalność sekcja filologii ro­
mańskiej na Wydziale Nauk 

' Humanistycznych, rozciągnięto 
na pracowników KUL-u Kar 
tę Praw i Obowiązków Nau- 

1 czyciela wraz z wynikającymi 
z niej nrzYWileiąmi. rozwinięto 

: nrace Zakładu Problemów Dusz 
paserstwa Emigracyjnego, pla 

1 ców’’i mającej duże znaczenie 
! w ożywianiu kontaktów z Po 

lonią zagraniczną.
H. O.



Nagrodzeni pracownicy handlu podczas spotkania w salach „Adrii". Fo* (2) — K. Przychodzki

Materiały z I Krajowej 
Konferencji PZPR 

w wydaniu książkowym
( Nakładem „Książki i Wie- 
' dzy” ukazało się książkowe 
1 wydanie materiałów z I Krajo 
i wej Konferencji PZPR, która 
’ 22-23 października br. obrado- 
1 wała w Warszawie.
’ Książka zawiera referat Ko- 
i mitetu Centralnego PZPR wy- 
. głoszony przez I sekretarza KC 
' Edwarda Gierka zatytułowany 
t ..O konsekwentną realizację 

uchwały VI Zjazdu, o dalszy 
wzrost gospodarności”, a także 
wystąpienie członka Biura Po­
litycznego KC PZPR, prezesa 
F.ady Ministrów Piotra Jaro-

i szewicza pt. „O wysoką dyna- 
' mikę społeczno-ekonomicznego 
1 rozwoju Polski w latach 1974- 

75”.
i
i Książka zawiera przemówie- 
* nie końcowe Edwarda Gierka 
’ pt. „Idziemy niezłomnie drogą 
t VI Zjazdu” oraz teksty rezolu- 

cji: „W sprawie dotychczaso- 
’ wych wyników i aktualnych za 
i dań partii w realizacji progra- 
’ mu VI Zjazdu PZPR” oraz „W 
1 sprawie wymiany legitymacji 
T członkowskich PZPR” jak rów 
’ nież deklarację „O roli i zada- 
j niach rad narodowych w spo- 
, łeczno-politycznym systemie 
J PRL”. (PAP)
1

Widowisko
Rocznicę rewolucji uczcił 

teatr kaliski tym razem po 
zycjq lżejszego nieco kali 

. bru. Poetyckim montażem pieśni 

. i piosenek rosyjskich i radziec- 
j kich, który przy pomocy insceni- 

s zowanych na sposób teatialny, a 
wie estradowy, piosenek przekazu 
1 je nam jakqś czqstkę prawdy o 
ć Kraju Rad, o jego ludziach, o sa 
f mej atmosferze starych rosyj- 
g skich, pełnych muzyki, herbaciar- 
i ni, żołnierskich przyfrontowych 
1 ścieżek, a także wielkich, brzs- 
X miennych w skutki wydarzeń hi­

storycznych na frontach wojen i 
* rewolucji.

1 Przy pomocy piosenek istotnie 
] wiele można powiedzieć, wyko- 
. rzystujqc ogromnq przecież po- 
1 pularność radzieckich melodii w 
i całym naszym społeczeństwie. Do 
‘ przygotowania tego typu monta 

żu skłoniły jego twórcę, Zbignie­
wa Adriańskiego, jak sam to pi- 
sze w programie spektaklu, o- 
gromne sukcesy polskich wido-

HUMOR I SATYRA

Dowód uznania dla trudu

Grajmy przy świetle
elektrycznym

pracowników wielkopolskiego handlu
Minister Edward 
Sznajder oraz se­
kretarz redakcji „Glo 
su Wielkopolskie­
go” Tadeusz Kacz­
marek odwiedzili we 
Wrześni, przebywa­
jącego okres rekon 
walescencji I sekre­
tarza Komitetu Po­
wiatowego PZPR ló 
zefa Cichowlasa, 
któremu organizato 
rzy przyznali pamiąt 
kowy medal HAN­
DLOWEGO ZNAKU 
JAKOŚCI za wybit­
ne zasługi dla roz­
woju handlu w po­
wiecie. Na zdjęciu: 
moment wręczania 
dyplomu z meda­

lem.

Dokończenie ze str. 1

szy mnie, że w tym roku, nie 
tylko załogi sklepów i lokali ga 
stronomicznych z Poznania 
lecz także z terenu woje­
wództwa przystąpiły do tego 
współzawodnictwa. Zdaję sobie 
z tego sprawę, że praca w han 
dlu jest pracą nie zawsze 
wdzięczną, wymagającą psy­
chicznej odporności i dobrego 
zdrowia. Na pewno przeżywa­
cie dużo różnych napięć — dla 
tego też ta poznańska inicjaty­
wa. w naszym przekonaniu, 
daje satysfakcję za trud i wy 
siłek.; Jest też wyrazem uzna­
nia dla waszej pracy ze strony 
władz terenowych oraz prasy. 
Pozwólcie. że złożę wam podzię

z piosenek
wisk muzycznych Agnieszki Osiec 
kiej oraz głośnego przed laty w 
Warszawie (a granego także w Ka 
liszu) widowiska partyzanckiego 
Ireneusza Kunickiego „Dziś do 
Ciebie przyjść nie mogę".

Zamysł pokazania właśnie po­
przez tańce i piosenki atmosfery 
iat minionych był więc nie tylko 
trafny, ale i dobrze już na sce­
nach sprawdzony. Znacznie wię­
cej jednak niż w przypadku wi­
dowisk opartych na naszym ro­
dzimym żołnierskim folklorze, 
trudności nastręczał tym razem 
wybór ogromnie bogatego prze­
cież materiału literackiego i mu 
zycznego.

Zbigniew Adriański nie zaufał 
bowiem całkowicie i bez reszty 
naszemu zżyciu się z radziecką 
piosenka. Włqczył więc do przed 
stawienia skrzętnie zebrane przez 
siebie, w trakcie własnych dzień 
,nikarskich wojaży po Suzdalu 
i Iwanowie, stare, mniej znane 
teksty i melodie; zapragnę! przy 
ich pomocy pokazać nam nie 
tylko dobrze znane nam już wy- 
dąrzenia i piosenki, ale i histo­
rię starej Rusi. Wprowadził po­
stać narratora-poety, rozbił wi­
dowisko na poszczególne, luźno 
związane z sobq tematycznie o- 
brazy. przeniósł cały ciężar przed 
stawienia z prostej i bezpreten 
sjonalnei inscenizacji piosenek 
na szeroko zakrojone widowisko 
o charakterze niemal historycz­
nym. Z co!q pewnością zawężenie 
ram czasowych i ograniczenie się 
wrłocznie do noilemei u nas zno 
nej i najchętniej słuchanej, sta­
rej. żołnierskie! oiosenki wyszłoby 
z korzyścią dla samej sprawy. 
Ale też, szczerze mówiąc, uwagi 
recenzenta w tym miejscu nie sq

kowania i za waszym pośred­
nictwem przekażę pozdrowie­
nia dla wszystkich pracowni­
ków wielkopolskiego handlu.

Następnie odbyło się wręcza 
nie medali „HANDLOWEGO 
ZNAKU JAKOŚCI”. W kolej­
nym szóstym etapie współza­
wodnictwa przyznano 35 meda 
li dla najlepszych zespołów 
sklepowych i załóg zakładów 
gastronomicznych. Wręczono 
również 27 dyplomów uznania. 
Po raz pierwszy wyróżniono 
też 6 pracowników handlu od­
znakami indywidualnymi (listę 
laureatów publikowaliśmy w 
niedzielnym wydaniu „Głosu”;.

(jak)

bynajmniej obiektywne. Pisane sq 
bowiem z pozycji admiratora tej 
właśnie żołnierskiej, najczęściej 
śpiewanej przez autora przy go­
leniu, piosenki.

Jak prezentuje się ten spek­
takl od strony stricte już wyko 
nawczej? Niełatwo, niestety, jest 
odpowiedzieć na to pytanie. A 
wszystkiemu winien jest tu, nie­
dawno oglqdany w Poznaniu ze­
spół Aleksandrowa. Bardzo on 
nam tu swojq wizyta namieszał. 
I gdyby recenzent „Głosu” nie o- 
glqdał przed niespełna miesią­
cem tego właśnie zespołu, z co­
lę pewnością w nieporównanie 
większym niż teraz stopniu byłby 
skłonny w Kaliszu do entuzjazmu 
Oczywiście nie sposób jest po­
równywać zorganizowany własny 
mi aktorskimi siłami spektakl pio 
senkarski z tym, co pokazali nam 
artyści sławnego radzieckiego a-i 
samblu. Cokolwiek byśmy tu bo­
wiem powiedzieli o kaliskiej rea 
lizacji, należę się jej twórcom । 
wykonawcom słowa uznania za 
samo przygotowanie tego spek 
taklu. To, co dla nas, na widow­
ni, jest tylko zabawa, dla tych na 
scenie jest przecież ogromnę, 
żmudnę, pełna poświęceń praca 
O tym, jak bardzo była ona trud 
na świadczy najlepiej fakt przesu 
nięcia o tydzień wcześniej już za 
planowanej premiery.

Od czasu do czasu na pewno 
dobrze jest pokazać wielkie 
sprawy przez zwyczajne piosenki 
Dostarczyć ludziom okazji do za­
bawy, a przy tym trochę wzru­
szyć ich. Uczynić przyjaźń spra­
wę mniej oficjalna.

OLGIERD BŁAŻEWICZ

Powiększenie I ligi piłkarskiej do 16 drużyn, bogaty 
sezon spotkań międzynarodowych naszej reprezen­
tacji, która walczyła o awans do finału mistrzostw 

świata oraz zespołów klubowych, spowodowały, że za­
brakło wolnych niedziel na rozgrywanie ligowych meczy 
i niektóre kolejki spotkań trzeba było przenieść na dni 
powszednie, najczęściej na środy. Tak jest też w tym ty­
godniu W najbliższą środę 14 bm. zespoły ekstraklasy 
piłkarskiej, rozegrają serię spotkań mistrzowskich. Miał 
się odbyć również mecz Lechą z Legią, ale został on prze­
łożony na 28 bm.

Kiedy dzienniki poznańskie podały godzinę rozpoczęcia 
meczu, który miał się odbyć w Poznaniu w najbliższą śro­
dę na Stadionie im. 22 Lipca o 13.45 — rozdzwoniły się 
telefony w naszej redakcji. Telefonowali rozgoryczeni ki­
bice, którzy stwierdzali, że tak wczesne rozpoczęcie spot­
kania, uniemożliwia im obejrzenie mininum pierwszej po­
łowy. Telefonowali także różni kierownicy zasypywani 
prośbami o zwolnienie z pracy.

Prawie każdy z naszych rozmówców zapytywał, dla­
czego, jeżeli spotkanie ligowe musi odbyć się w dzień po­
wszedni, nie jest organizowane na stadionie na Golęcinie, 
gdzie kosztem wielu milionów złotych, założono sztuczne 
oświetlenie. Rozpoczęcie meczu na stadionie Olimpii 
chociażby o godz. 17, spowodowałoby, że zdecydowana 
większość kibiców, mogłaby spokojnie zdążyć na spotka­
nie, bez zwalniania się czy wręcz uciekania z pracy.

Jak już wspominaliśmy mecz Lech — Legia przełożony 
został na 28 bm. (środa). Jest więc dość czasu, aby zain­
teresowane kluby, a więc Lech i Olimpia dogadały się, 
tak by ten interesujący pojedynek, chociażby z uwagi na 
udział trzech reprezentantów Polski, mógł odbyć się w 
późnych godzinach popołudniowych. Mamy nadzieję, że 
władze sportowe Poznania'też będą miały tu coś do po­
wiedzenia.

MACIEJ STABROWSKI

W kraju i
Rozegrane w Opolu międzynaro­

dowe spotkanie w podnoszeniu cie 
żarów drugich reprezentacji Polski 
i Bułgarii, zakończyło sie zwycię-

Gimnastyka artystyczna

Lucyna Czerwińska 
w Rotterdamie

Ostatecznie tylko dwie polskie za 
wodniczki, wyjechały do Rotterda 
mu na rozpoczynające sie 15 bni. 
mistrzostwa świata w gimnastyce 
artystycznej. Są nimi, aktualna mi 
strzyni kraju w tej dyscyplinie —- 
Lucyna Czerwińska — Energetyk 
Poznań i wicemistrzyni — Hanna 
Anczykowska — AZS — AWF War 
szawa.

Pierwotnie przygotowywano do 
mistrzostw cztery zawodniczki, by 
la wśród nich także poznanianka 
— Jadwiga Hemerling, jednak ze 
względów oszczędnościowych wy­
słano tylko dwuosobową ekine.

Tegoroczne mistrzostwa, podob­
nie jak poprzednie, rozgrywane be 
dę z pewnością pod dyktando re­
prezentantek Bułgarii i Związku 
Radzieckiego — tytułu broni Buł- 
garka Maria Gigowa. Trudno wiec 
liczyć, aby młode zawodniczki z 
Polski, zdołały pokonać rutynowa­
ne konkurentki, jeśli jednak nie 
zawiodą ich nerwy, sa w stanie 
sprawić nam przyjemną niespo­
dziankę.

Bezpośrednio po mistrzostwach 
świata do Polski przyjeżdża na 
trzytygodniowe tournee reprezen­
tacja Kuby. Kubanki przebywać 
będą także w Poznaniu, startując 
w oficjalnych zawodach międzyna 
rodowych, (zb)

TABELE . TABELE • TABELE
PIŁKA NOŻNA 

I LIGA
9. Stoczniowiec

10 Zawisza
13 12
13 11

11—18
10—11

Legia — Śląsk 8:3 11. Bałtyk 13 U 9--. 13
Pogoń — ŁKS 1:1 12. Hutnik 13 11 14—19
ROW — Górnik 2:1 13. Arkonia 13 11 10—17
Ruch — Mie’ec 0:0 14. Lublinianka 13 10 9—12
Zagłębie Wałb — Wisła 2:0 15. Warta 13 10 8—17
Zagłębie Sosn — Gwardia 0:2 16. Włókniarz 13 9 6—12
Odra — Lech 2:1
Polonia — Szombierki 1:1 GRUPA POŁUDNIOWA1. Ruch 10 15 24—10
2. Wisła li 15 18—10 Star — Sparta Zabrze 1:1
3. Górnik u 14 18- 9 Piast — BKS Bielsko 1:3
4. Legia u 13 12— 7 GKS Katowice - Jastrz.ębie 2:0
5. Stal Mielec 10 13 10— 7 GKS Tychy - Stal St Wola 2:1
6 ŁKS 10 12 11- 6 Zastał — Stal Rzeszów 2:0
7. Śląsk 11 11 10—11 AKS N i w k a - Garbarnia 1:0
8. Gwardia 11 10 12—11 Urania — Wisłoka 1:1
9 Szombierki 11 10 13—13 Górnik Wojk - Metal 3:1

10 LECH 10 10 6— 6 W tabeli prowadzi Urania — 21
’1 Odra 11 10 10—13 pkt. nrzed BKS Bielsko — 18l pkt.
2 R O W 11 10 8—12 i GKS "pychy -- 17 pkt.
3. Polonia 12 10 10—17
4 Zagłębie Wałb. 12 9 7 — 13 Kl.ASA OKRĘGOWA

15. Pogoń 11 9 9—16 Stella — Włókniarz 3-0
6. Zagłębie Sosn. 11 3 2—19 Snarta — Warta li 3:0

/ Polonia Leszno — Polonia P-ń 0:171 LIGA Kania — Zagłębię 2:1
GRUPA PÓŁNOCNA Przemusław - Calisia 3::1

Prosną - Ostro VI a 0:3Bałtyk — Zawisza
Hutnik - Lublinianka

1:1 1 ech 11 — Tur Turek 3:0
Arkonia — T.echia 0:0 Obra - Olimpia 0:1
Ursus — Aria 0:0 MZKS Rawir? - Grunwald 1 11
Warta — Włókniarz o:o Noteć Czarnków — Błękitni 0‘0
Gwardia — Stomil 0:1 1 Olimpia 1* 30 32—6
Stoczniowiec — Widzew 
Motor — Arka

0:1
0:1 2 Polonia P-ó 18 25 23—9

l. Lechia 13 19 14- 6 3. Warta I) 18 25 23 — 12
2. Widzew 13 17 18- 7 4. Sparta 18 23 ’0 -11
3. Motor 13 17 13- 7 5. Lech 11 18 2? 24 — 10
4 Gwardia 13 16 11- 8 6. Ostrovia 18 21 28—18
5. Arka 13 15 10—10 7. Noteć 18 20 21 -18
6. Stomil 13 14 9—10 8. Lania 18 20 20-18
7. Avia 13 13 14 — 10 9. Przemysław 18 19 24 — 18
8. Ursus 13 12 15—12 10. Zagłębie 18 18 15—17

na świćcie
stwem Polaków 6:3. Spotkanie mło 
dzieżowych zespołów Polski i 
ZSRR przyniosło również zwycię­
stwo Polakom 5:4.

Pięściarze Gwardii Łódź poko­
nali jugosłowiański zespół Spartak 
Subotica 13:7.

Zakończony w Bytomiu turniej 
piłkarek ręcznych o ..Puchar Ślą­
ska”. przyniósł zwycięstwo repre­
zentantkom Węgier, które w decy­
dującym meczu pokonały reprezen 
tację Polski 19:15 (12:6).

Drugi kolarski wyścig przełajo­
wy o „Grand Prix’’ Jeleniej Góry, 
zakończył się zwycięstwem Mudry 
cha (CSRS). Drugi był Pytkowski 
— Górnik Klimontów.

Andrzej Szajna zwyciężył pod­
czas międzynarodowych zawodów 
gimnastycznych rozegranych w Bu 
dapeszcie. Polak triumfował w wie 
loboju, gromadząc na swym kon­
cie 110,15 pkt. Drugie i trzecie 
miejsce zajęli Kis i Polster (obaj 
W egrzy).

W międzynarodowym turnieju 
gimnastycznym rozegranym w 
Szwerinie, Polacy nie odnieśli suk 
cesów. Zwyciężył Thuene (NRD) — 
112,75 pkt.

Piłkarze Honyedu Budapeszt 
przegrali w niedziele z lokalnym 
rywalem, Cspelem 0:2.

W finale halowych mistrzostw 
Australii w tenisie, Rod Laver po­
konał Johna Newcombe, zapewnia 
jąc sobie awans do reprezentacji 
Australii na mecz z CSRS.

W międzynarodowych zawodach 
w łyżwiarstwie figurowym, ro­
zegranych w Pradze, wśród męż­
czyzn triumfował Czechosłowak 
Pechar — 168,36 pkt. Reprezentant 
Polski Jacek Tascher znalazł się 
ostatecznie na 12 pozycji, z dorob­
kiem 140.88 pkt.

Spartakiada gwardzistów w siat- 1 
kówce, rozegrana w Bukareszcie, 
zakończyła się zwycięstwem Rudej 
Hvezdy (Rumunia). I

W naszym 
obiektywie

Niezwykle zacięte pojedynki sto­
czyli koszykarze Lecha i Wybrze­
ża. Nalepszym zawodnikiem » 
drużynie gości był Jurkiewicz (na 

zdjęciu pierwszy od lewej).

Koszykarki Lecha nie miały więk­
szych trudności, ze zdobyciem 
kompletu punktów w meczu i 
AZS-em Lublin. Na zdjęciu: frag 

ment niedzielnego spotkania,
Fot. (2) — K. Przychodzić

Kolarstwo

11 Wielkopolan 
w kadrze narodowej 
Podczas zebrania Polskie^ 

Związku Kolarskiego, jakie odby­
ło się w niedziele w Warszawie- 
ustalono nową listę kadrów i czó'’ 
w tej dyscyplinie. Wśród 26-oso- 
bowej kadry szosowiczów. znalazło 
sie. czterech reprezentantów 1 
Wielkopolski: Florian Andrzejew­
ski z LZS-u Wielkopolska, Longin 
Nadolny z Polonii Piła, Wiesia’’ 
Kornacki — Lech i Andrzej Kacz­
marek — Stomil. W 22-osobcweJ 
kadrze młodzieżowej znalazło sie 
aż pięciu kolarzy z Wielkopolski 
Julian Kaczmarczyk i Jerzy 
nopiński (I,ech). Jacek Światek i 
Wojciech Sobkowiak (Stomil) orał 
Ryszard Wieczorek (Polonia 
Do kadry torowców zakwalifiW' 
wano Zygmunta Klimczaka i Jrrte 
go Głowackiego z Włókniarza K®' 
lisz. (zb)

11. Włókniarz
12 Polonia Leszno
13 Grunwald
14 MZKS Rawicz
15 Błękitni
16 Prosną
17 Calisia
18 Stella
19 Obra
20. Tur Turek

KOSZYKÓWKA
I LIGA MĘŻCZYZN

legia — Polonia
Wisła — Pogoń

83:77 i 
89:67 i 83;!!

Spójnia — I ublinianka 6^:57 i * >
r erh — Wybrzeże 95:84 I "„d
Resovia — Śląsk 70:89 1 8^,, 

«5ser !1. T egia
2. Śląsk 6 10 466—'

6 io 4-0-:3. Rescyia
4. Wisła fi 10
5. T ech 6 io i dS
6. Po’onia fi * * * * 9 4 jiH

« 97. Spójnia
8. Wybrzeże fi 9 4
9. t ublinianka

10. Pogoń 6 6 442-^

Teatr im. W. Bogusławskiego w
Kaliszu. „Ech, jabłuszko" montaż
piosenek rosyjskich i radzieckich 
w układzie Zbigniewa Adriańsk-e 
go. Reżyseria i adaptacja: Maria 
Straszewska. Scenografia: Marian
Iwanowicz. Opracowanie muzycz­
ne: Jerzy Grzewiński. Premiera
9 XX 73,

I LIGA KOBIET
AZS W-wa — Polonia

Spójnia — ŁKS
Wis’a — Olimnia
I ech — AZS Lublin
AZS Poznań —

1. Wisła
2. Sromia
3. AZS P-ń
4. A^S W-wa
5. ŁKS
6. Lech
7. Polonia
8. Olimpia

9. Włókniarz
io. AZS Lablia

18
18
18
18
18
18
18
18
18
18

18 !<-”
11 zH 
n u-® 
14 1H(
14 iM 

ił
13' 23-«
U II-*4
10 U'2*
9 15-4!

W-wa 
80:5# i 
82'"1 ’ 

105:64 i 
•

fjif! 

jjiil

12
12
10

10
8
8
8
6

Wlókni^z P
63:A% 

460- 
'nfl" 386-U

101 -4

6
6

6
6

6 
6 « 286



praca S Nauka

Frajerki damsko - mę-
Zdolne - potrzebne. 

Dąbrowskiego 41a.

rrv2jerka dobra i uczen- 
_ potrzebne zaraz.

posada stała. Oferty „Pra 
^Grunwaldzka 19 dla

_____________
wnisy na zaoczne dtores- 
nondencyJne) kursy pro- 
Utantów (kalkulatorów) 
k^torysowych, asysteh- 
Sw projektantów (inzynie 
rów budowlanych i me­
chaników), kreślarzy ma- 
«vnowych, konstrmkcyj- 

budowlanych, insta 
iacyjnvch — przyjmuje, 
„cze-gółowych informacji 
Łnych udziela „WIE­
DZA” 31-159 Kraków, uh- 
.. spasowskiego 8 (bocz­
na Łobzowskiej). 2319,KS

Kopno @ Sprzedaż
Kupi? 4 set. opon Dunlop 
165-SRX15 lub Michelin. 
Tel. 464-23, po godz. 19 lub 
oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 1'2346'g.

Kupię bony PeKaO. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 12265g.

Żywopłoty Hgustr 1 mul- I 
tiflorę podkładkę — sprze 
dam. Tel. 557-78. 10375g
Sprzedam sumator elek- i 
tryczny. Posiadam kwit I 
celny oraz oszacowanie I 
rzeczoznawcy. Oferty — I 
„Prasa”, Grunwaldzka 18 ‘ 
dla 11861®.
Sprzedam tanio nowe fu- [ 
tro męskie (nutrie), duży i 
rozmiar. Swobody 64 m. । 
13. 12032g I

Sprzedani ciągnik Super 
w dobrym stanie. Antoni 
na Garbka, pow. Czarn­
ków. 955 p
Sprzedam maszynę dzie­
wiarską dwupłytową, 360 i 
igieł, nową. Konin, Osie­
dle Al. Zawadzkiego 16 
m. 35, 967p
Sprzedam silnik Horch 
Ifa, skrzynię biegów po ka 
pitalinym remoncie (oglą­
dać niedziela do godz. 14). 
Wacław Balcerowicz, Pi­
ła, Dąbrowskiego 18. 963p
Sprzedam jugosłowiański 
piec pokojowy, opalany 
ropą, blachę aluminiową 
0,5. Nowak, 64-610 Rogoź­
no, Wielkopoznańska 21, 
tel. 181. 964p

Sprzedam maszynę nową, 
dziewiarską. Adres wska- 
że „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 12216g.

JAN RYBARCZYK
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 

13 bm. o godz. 13.05 na cmentarzu junikow­
skim.

W dniu 10 listopada 1973 r. zmarł nie­
spodziewanie, opatrzony Sakramentami św., 
nasz kochany brat, wujek, śp.

W smutku pogrążona
rodzina

12476g

Z żalem zawiadamiamy, że w dniu 11 li­
stopada 1973 r. zmarł oddany i ofiarny pra­
cownik

FRANCISZEK LATUSZAK

Pogrzeb odbędzie się w dniu 14 listopada 
br. o godz. 15 na cmentarzu w Żerkowie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego 
współczucia składają

Rada Zakładowa, POP, Dyrekcja i Załoga 
Rejonu Eksploatacji Dróg Publicznych 

w Jarocinie.
2944-K9

Dnia 9 listopada 1973 roku zmarł, śp.

FELIKS FILIPIAK
w wieku 63 lat

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 bm. o go­
dzinie 10.50 z kaplicy cmentarza na Gór- 
czynie.

O bolesnej stracie zawiadamia
żona z rodziną

12526*

Dnia 11. XI. 1973 r. zmarł nasz długolet­
ni i ceniony pracownik, kolega i członek - 
założyciel naszej Spółdzielni

STANISŁAW NASKRĘT

Pogrzeb odbędzie się w środę. 14. XI. 
1073 r. o godz. 14 na cmentarzu w Bninie.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy 
decznego współczucia.

ser-

Zarząd — Rada Spółdzielni
Rada Zakładowa oraz pracownicy 

Budowlanej Spółdzielni Pracy 
im. 25-Iecia PRL w Poznaniu.

_____  8082-KI

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
D listopada 1973 r. odszedł od nas nagle 
na zawsze ukochany mąż, ojciec, teść i dzia- 
dek, przeżywszy lat 69

PIOTR GRZESIAK
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 14 bm. 
na cmentarzu parafialnym w Szamotułach

W smutku pogrążeni
żona, córki, zięciowie i wnuki

Szamotuły. Rynek 16 m. 1. 12438g

■^.głębokim bólem zawiadamiamy, że dnia 
" listopada 1973 r. zmarł po ciężkiej cho- 

^ie przeżvwszv lat 51. mój najukochańszy 
nasz troskliwy ojciec, syn, brat, zięć, 

Szwagier i wujek, śp.

LEON WYGRALAK

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 bm. o go- 
zinie 14 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążone 
żona, dzieci i rodzina 

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
^znań. ul. Czernieiewska 10, 

jawniej ul. Działowa 22, 12399g

POZNAŃSKIE ZAKŁADY 
OPON SAMOCHODOWYCH „S T O MI L” 

w Poznaniu, uL Starołęcka 18 
ZGŁASZAJĄ ZAPOTRZEBOWANIE 

NA KWATERY PRYWATNE 
dla pracowników n. zakładów 

(kobiet)
Informacji udziela i zgłoszenia przyjmuje 
Dział Kadr i Szkolenia PZOS „STOMIL” 
w Poznaniu, ul. Starołęcka 18, pokój nr 1, 
tel. 759-01, wewn. 481. 8006-K1

Sprzedam owce kotne, ba 
terię nową, suchą 12 V, 
180 A. Szczepankowo 139 
m- 3.  llWóg

© Samochody
Sprzedam Fiata IM wło­
skiego, w bardzo dobrym 
stanie. Poznań, Jugosło­
wiańska 8b, warsztat, oglą 
dać w godz. 9—17. 12517g

Zamienię nową Syrenę K5 
— na nowego Fiata 126 p. 
Rogozińska 1, od godz. 
8—16. 12355g

Sprzedam Syrenę 105, no­
wą. Oferty: 64-200 Nowy 
Tomyśl, ul. Sienkiewicza 
9, warsztat. 966 p

Kupię bony PaKaO na sa 
mochód. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 12214g

OKAZJA! Sprzedam samo 
chód osobowy „Mercedes 
200 ” 4-cylindrowy, benzy­
li owiec, przebieg 90 tys. 
km — stan idealny. Łódź- 
Stoki, Giewont 66, telefon 
547-36 . 2941-K2

■
W dniu 10 listopada 1973 r. zmarł wielo­

letni członek Cechu

JAN RYBARCZYK
mistrz galwanizerski

Cześć Jego pamięci!

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 
13 listopada 1973 r. o godz. 13.05 na cmenta­
rzu na Junikowie.

Wyrazy głębokiego współczucia Rodzime 
Zmarłego składa

Cech Rzemiosł Metalowych
1 Elektrotechnicznych w Poznaniu.

12496g

tDnia 12 listopada 1973 r. odszedł od 
nas na zawsze po długich i ciężkich 

cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., 
mój najukochańszy mąż, nasz ukochany oj­
ciec, teść, dziadek, brat, szwagier, kuzyn 
i wujek, przeżywszy lat 70, śp.

STANISŁAW ANDRZEJAK

Pogrzeb odbędzie się w dniu 14 bm. o go­
dzinie 13.40 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodziną

Poznań, Rolna 60 m. 10.

Dnia 11 listopada 1973 r. zmarł w 78 ro- 
' ku życia, opatrzony Sakramentami św., 
nasz najdroższy mąż, ojciec, teść, dziadek 
i brat

BOLESŁAW KOLASlNSKI 
powstaniec wielkopolski, 

em. urzędnik DOKP — Poznań

Pogrzeb odbędzie się w środę, 14 listo­
pada br. o godz. 13 na cmentarzu sołackim, 
przy ul. Lutyckiej.

Pogrążona w smutku
rodzina

Poznań, ul. Findera 36, 
Al. Wielkopolska 63. 12426g

tDnia 10 listopada 1973 r. zmarł w cier­
pieniach mój najdroższy mąż, nasz dro­

gi ojciec, teść i dziadek

FELIKS MICHALSKI
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 

13 bm. o godz. 14 na cmentarzu w Tulcach,
W smutku pogrążona

rodzina
12421g

S

tDnia 9 listopada 1973 r. po długiej 
chorobie zmarł przeżywszy lat 70 mój 

najdroższy mąż, nasz ukochany ojciec, teść, 
dziadek, brat, szwagier i wujek, śp.

TOMASZ PLENZLER

emeryt PKS, były więzień Fortu VII, obo­
zów koncentracyjnych Buchenwald i Ra- 
vensbruck.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 14 bm. 
o godz. 15 na cmentarzu w Żabikowie.

W smutku pogrążona
rodzina

12396g

Koledze inż.
HENRYKOWI WOŁYŃSKIEMU 

SERDECZNE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 
z powodu śmierci OJCA 

składają 
Rada Zakładowa, Rada Spółdzielni, 

Zarząd, POP 
oraz koleżanki i koledzy 

Spółdzielni Pracy „SILNIK” w Po-mr;H 
808?-FI

© Lokale
Zamienię spółdzielcze M-2 
w Poznaniu — na miesz­
kanie w Warszawie. Ofer 
ty. ,,Prasa”, Grunwaldzka 

dla 122115-g.

Zamienię luksusowe, sa­
modzielne mieszkanie dwu 
pokojowe z kuchnią gazo 
wą, łazienką, centralnym 
ogrzewaniem, .90 ml, z te­
lefonem, I piętro, Libelta, 
róg Kościuszki — na 3—5- 
pokojowe, do II piętra, w 
śródmieściu lub dzielnicy 
willowej. Telefon 507-69, 
w godzinach 12—14, lub o- 
ferty —- „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 12058®.

Pannom wspólny pokój — 
oddam. Winogrady, Kmie 
ca 2 m. 2, Skrzypczak.

l'2345g

e Nieruchomości
Z powodu starości, sprze­
dam gospodarstwo rolne 
23 ha, wraz z żywym i 
Aiartwym inwentarzem — 
(ciągnik), pow. kościań­
ski. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 11968g.

Luboniu, wolną willkę 
parcelkę — sprzedam. Po- 
trawiak, Słowackiego 32, 
parter. 12102g

Zguby O Różne
Kto odebrał cudzy kożuch, 
proszę o zwrot. Gromadz­
ka 14. 12376g

Kto znalazł psa — suczkę 
wyżła maści brąz, łapy i 
podbrzusze w ciapki. Za­
ginął w dniu 10 bm. Zna­
lazcę wynagrodzę. Książ- 
kowski, ul. Łozowa 89 m. 
11. 124J3g

Oddam gruz, cegłę. A-lbań 
ska 20 m. 1. 12488g

Garaż blaszany w śródmie 
ściu — odstąpię. Telefon 
442-40, od 16.11873g

Bezpyłowe cyklinowanie 
parkietów, malowanych 
podłóg — lakierowanie. 
Zakład — telefon 67-S14-24.

12 mg

Czyszczenie pierza na po­
czekaniu, szycie kołder, 7 
dni. Poznań, ul. Małeckie­
go 34. 12 264 g

0 Matrymonialne
Kawaler lat 24, dobrego 
charakteru, możliwość wła 
śnego mieszkania — późną 
szybko odpowiednią pan­
nę, cel matrymonialny. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 958p.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w 
dniu 10 listopada 1973 r. zmarł nasz długo-, 
letni, nieoceniony kolega i współtowarzysz 
pracy, wicedyrektor naszego zakładu

LECH PRIEBE

Pamięć o Nim pozostanie długo w na­
szych sercach.

Pogrzeb odbędzie się w środę o godz. 11 
na cmentarzu komunalnym na Junikowie.

Rada Oddziałowa, POP — PZPR, 
Dyrekcja i pracownicy

Zakładu Handlu WZGS „Sam. Chłop.” 
Poznań

8098-K1

tZ głębokim żalem żawiadamiamy, że 
dnia 11 listopada 1973 r. zmarł po krót­

kich cierpieniach, namaszczony Olejami 
św., mój najukochańszy mąż, nasz najdroż­
szy ojciec, -teść, dziadek, szwagier i wujek, 
przeżywszy lat 79, śp.

JAN JUJECZKA

Pogrzeb odbędzie się 14 bm. o godz. 9.50 
na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążona
rodziną

12479g I Poznań, ul. Ghudoby 6 m. 23. 12484g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 12 listopada 1973 r. zmarł, opatrzo­

ny Sakramentami św., przeżywszy lat 69, 
mój najdroższy mąż, nasz najlepszy ojciec, 
ukochany teść i dziadziuś

JAN NOWICKI

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 
1" bm. o godz. 13.05 z kaplicy cmentarnej 
na Junikowie.

W smutku pogrążeni 
żona, córka, syn, synowa i wnuki

Os. Rzeczypospolitej 40 m. 1. 12477g
BO

4* Dnia 10 listopada 1973 r. zmarła uko- 
’ chana mama i siostra, opatrzona Sa­
kramentami św.

ZOFIA WITTIG
z domu JANKOWIAK

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 bm. o godzi­
nie 10.25 na cmentarzu komunalnym na Ju­
nikowie.

W bólu pogrążony 
syn z rodziną

12502*

tZ bólem zawiadamiamy, że dnia 10 li­
stopada 1973 r. zmarła, opatrzona Sa­

kramentami św., w wieku lat 52, śp.

KRYSTYNA MUCHA
z domu CHMIELEWSKA

Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 bm. o go­
dzinie 10.50 na cmentarzu górczyńskim.

Mąż z dziećmi

Poznań, Dzierżyńskiego 75. 12412g

Dnia 10 listopada 1973 r. zmarł po krót­
kich lecz ciężkich cierpieniach nasz ko­

chany mąż, ojciec, kuzyn, wujek, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 53

LECH PRIEBE

Pogrzeb odbędzie się dnia 14 listopada 
1973 r. o godz. 11 na cmentarzu junikow­
skim.

W głębokim smutku pogrążone
żcna i rodzina

Poznań, ul. Fn^estrbma 16 m. °6. 12470*

MMMMMI

Komunik a t y___________
Wielkopolskie Okręgowe Zakłady Gazownictwa 

w Poznaniu, ul. Grobla 15
zawiadamiają wszystkich odbiorców energii ga_- 
zowej zamieszkałych w Poznaniu w rejonie 
ograniczonym ulicami: Cieszyńską, Jarzębową. 
Głogową, Górecką, Południową, Fiołkową. Sw. 
Trójcy, Wrzosową, Czechosłowacką, Dębową, 
Orzechową, Platanową i Mleczarnią, że w dniu 
13 listopada br. do rejonu tego zostanie wpro­
wadzony w miejsce dotychczasowego gazu miej­
skiego — gaz ziemny zaazotowany.

Prace adaptacyjne trwać będą od dnia 13—16 
listopada 1973 r.

Przystosowanie przyborów gazowych do spa­
lania gazu ziemnego zaazotowanego dokonują 
w wyż. wym. dniach nieodpłatnie mon­
terzy WOZG w terminach podanych w klat­
kach schodowych poszczególnych budynków.

Do czasu przybycia monterów prosimy urzą­
dzeń gazowych dotychczas nie przestawio­
nych nie eksploatować.

Gaz ziemny zaazotowany charakteryzuje się: 
— większą kalorycznością.
— brakiem składników toksycznych,
— odmiennym zapachem,
— mniej widocznym płomieniem, 
— mniejszą prędkością spalania.

Uwaga:
w przypadku stwierdzenia ulatniania się gazu, 
odrywania płomienia od palnika lub innych 
zakłóceń w pracy urządzenia gazowego — 
należy:

— zamknąć kurek odcinający przed gazo­
mierzem;

— powiadomić pracowników bazy Wydziału 
Przestawiania Urządzeń Gazowych WOZG 
(baza Wydziału mieści się przy ul. Kali­
nowej’koło kościoła i czynna będzie w 
dniach od 13—17 listopada br. od godz. 
8 do 21 i w dniu 18. XI. 1973 r. od godz. 
9—17 lub pogotowie instalacyjne WOZG, 
Poznań, ul. Grobla 15, tel. 992 — czynny 
całą dobę.

Dyrekcja 
Wielkopolskich Okręgowych 

Zakładów Gazownictwa w Poznaniu 
8019-K1

W dniu 11 listopada 1973 r. zakończyła 
życie, śp.

WŁADYSŁAWA ŚWIETLIK
Msza św. odbędzie się dnia 14 bm. o go­

dzinie 12 w kościele parafialnym w Rogoź­
nie — po czym odprowadzenie zwłok do 
grobu rodzinnego.

W smutku pogrążona
rodzina

12471g

<?• Dnia 9 listopada 1973 r. zmarł w Vil- 
• lingen, śp.

ANTONI PIETKIEWICZ

Zawiadamiają

córki z rodziną
12402g

tDnia 10 listopada 1973 r. zmarł prze­
żywszy 77 lat mój najukochańszy mąż, 

nasz najdroższy ojciec, teść i dziadek, śp.

MIECZYSŁAW MARCINIEC

Wyprowadzenie zwłok z kostnicy przy­
kościelnej w Śremie, nastąpi w dniu 13 bm. 
o godz. 14 do kościoła farnego. Po nabożeń­
stwie żałobnym pogrzeb odbędzie się na 
cmentarzu parafialnym,

o czym zawiadamia pogrążona w głębo­
kim smutku

żona z rodziną

Śrem, ul. Poznańska 26 m. 19. 12419g

tW dniu 11 listopada 1973 r. zakończył 
swoje pracowite życie w wieku 72 lat 

mój drogi mąż, nasz kochany ojciec, dzia­
dek i pradziadek, śp.

TOMASZ STRÓZYK
powstaniec wielkopolski, 

długoletni pracownik PKP Parowozowni 
w Zbąszynku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 14 bm. 
o godz. 15 z domu żałoby w Opalenicy.

W głębokim smutku pozostaje
żona z rodziną

12442g

tW dniu 11 listopada 1973 r. zmarła po 
krótkich cierpieniach, opatrzona Sa­

kramentami św. 
teściowa, babcia 
lat 82, śp.

nasza ukochana matka, 
i prabacia, przeżywszy

MICHALINA
z domu

DAWIDOWSKA
FIEGLER

Pogrzeb odbędzie się w środę. 14 bm.
o godz. 12.30 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona
rodzina

Poznań, Rutkowskiego 41a m. 4. 12432g



Listopad Stanisława

13 __________
Wiórek Słońce: 6.56—16.08

Nie tylko z „wyroku Z Piły

Ł TEATR? 1

W POZNANIU

OPERA — g. 19 „Kopciuszek”.
MUZYCZNY — g. 19 „Paganini” 

(przedstawienie zamknięte).
POLSKI — g. 16 i 19 „Zemsta”.
NOWY — nieczynny.
MARCINEK — próby.

W WOJEWÓDZTWIE

KALISZ: „Ech, jabłuszko”.
JAROCIN: „Upiory”.
WRZEŚNIA: „Poczta się nie 

myli”.

K
»'......................   '■ '

KB MA

CHODZIEŻ Ceramik: „Miłość 
Aloszy”; Noteć: „Oficerowie”.

CZARNKÓW: nieczynne.
GNIEZNO Lech: „Pusty kurs”; 

Polonia: „Semurg, ptak szczęś­
cia”.

GOSTYŃ: „Anna tysiąca dni”.
JAROCIN: „Wkrótce nadejdzie 

Wiosna” i „Żelazny potok”.
KALISZ Kosmos: „Kłute”;

Oaza: „Zazdrość i medycyna”; 
Stylowe: „Homolkowie na urlo­
pie”.

KĘPNO: „Dziewczęta”.
KŁODAWA: „Staroświecki dra­

mat”.
KOŁO: „Kot”.
KONIN Centrum: „Sekret” i 

„Przygoda z piosenką”; Górnik: 
„Nęci Kelly”.

KOŚCIAN: „Wakacje We czwo­
ro”.

KROTOSZYN: „Roztargniony”.
KRZYŻ: „Roztargnionv”.
KORNIK: „Ewakuacja”.
LESZNO: „W pustyni i w pusz­

czy”.
MIĘDZYCHÓD: „Hubal”.
NOWY TOMYŚL: „Tylko wte­

dy gdy się śmieję”.
OBORNIKI: „Wielka nadzieja 

białych”.
OSTROW Roma: „Hełm Alek­

sandra Macedońskiego” i „Morze 
w ogniu”; Słońce: „Tak tu cicho 
o zmierzchu”.

OSTRZESZÓW: „Tajemniczy
mnich”.

PIŁA Iskra: „W pustyni i w 
puszczy”; Koral: „W pustyni i 
w puszczy”; Sokół: „Układ”.

PLESZEW Hel: „Szlacheckie 
gniazdo”; Pluton: „Pani ambasa­
dor”.

RAWICZ: „Król Lir” 1 „Czaro­
dziejski kwiat”.

RYCHTAJ.,: „Mój kochany Ro­
binson”.

ROGOŹNO: nieczynne.
SŁUPCA: „Przez pustynię”.
ŚREM: „Upadek czarnego kon­

sula”.
ŚRODA: „Świeć moja gwiazdo”.
SZAMOTUŁY: „Naszyjnik dla 

mojej ukochanej”.
TRZCIANKA: „Historia miłoś­

ci”.
TUREK: „Śmiałość”.
WĄGROWIEC: „Trzy topole”.
WOLSZTYN: „Wyzwolenie” cz.

IV i V i „Leśny patrol”.
WRZEŚNIA: „Ślub bez obrącz­

ki”.

W POZNANIU

FOTOPL ASTIKON — g. 13—18 
„Osiedle Wielkiego Października 
na Winogradach”.

C RADiO V
PROGRAM I: 7.40 Studio nowoś­

ci; 8.05 U przyjaciół;- 8.10 Melodie 
siedmiu stolic; 8.35 Olsztyński 
konc. rozrywk.; 9.05 Non stop 
wokalny; 9.30 Radio Praga pre­
zentuje; 9.45 Z okazji Międzyna­
rodowego Tygodnia Studenta — 
grają i śpiewają polskie zespoły 
akademickie; 10.08 Musical po poi 
sku; 10.30 „Dojrzewanie” — pow.; 
10.40 „Love is błue” i inne prze­
boje; 11 Non stop polskich melo­
dii; 11.25 Refleksy; 11.30 Koncert 
przed hejnałem; 12.20 Graj kapelo, 
graj od ucha...; 12.30 Mel. rozryw 
kowe; 12.50 10 minut dla Daniela; 
13 „Klarnecista z Bud Łańcuc­
kich” — cykl „Wieś tańczy i śpi® 
wa”; 13.35 „Paryskie tango” i in 
ne przeboje na głosy; 14 Ze świa 
ta nauki i techniki; 14.05 Muz. 
omnibus; 14.30 Sport to zdrowie; 
14.35 Mel. dla żołnierzy; 15.05 Dźw. 
pocztówki z kra:u; 15.30 Listy z 
Polski; 15.35 Dźw, pocztówki ze 
świata; 16.10 W kręgu bułgarski-’) 
muzyki; 16.30 Płyty z różnych 
stron; 17 Studio Młodych; Radio- 
kurier: 17.15 „Koncert bez bile­
tu”; 17.50 Klient nasz partner; 
18.05 Przeboje na start: 18.30 Cykl: 
Studium wiedzy polityczno-spo­
łecznej: 18.40 Z taśmoteki „Stu­
dia Rytm”; 19.05 Muz. i Aktual­
ności; 19.30 Parok dla wszystkich: 
20.15 Gwiazdy polskich estrad; 
21 Recital Claudio Baglioni; 21.25 
Aktualności kulturalne; 21.30 
Rytm, taniec i piosenka; 22.05 
Koncert życzeń: 22.25 Co słychać 
w świecie: 22.30 Rytm, taniec i 
piosenka; 23.10 Korespondencja z 
zagranicy: 23.15 „Jam session”; 
0.C-5 Kalendarz Nauki Polskiej; 
0.10 Program nocny z Katowic.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7, 8. 9. 10, 
12.05, 15, 16. 20, 22, 23. 24, 1, 2. 2.55.

PROGRAM TI: 7.35 W radiowym 
tyglu; 8.35 Z mikrofonem w fa­
bryce — aud. Red. Ekonomicznej; 
8.55 Muz. spod strzechy; 9 Dla 
kl. IV Liceum: „Muza lat powo­
jennych”: 9.30 Sniewaja Wrocław 
skie Skowronki Radiowe — Chór 
Dziecięcy PR; 9.40 „Lampa spod 
dębu” — słuch.; 10 Poetycki konc. 
życzeń; 10.30 Muz. poważna; 11 
„Antykwariat z / kurantem” — 
„O snach i sennikach” — gatvę- 
da; 11.20 BrigitW Bardot w roli... 
piosenkarki; 11.35 Rodzinny tor 
przeszkód — aud. d'a rodziców; 
11.40 Skrzynka poszukiwania rodzin 
PCK; 11.45 Od Tatr do Bałtyku 
— Śląskie melodie ludowe: 13 Dl.a 
kł. III i IV (wvch. muzyczne): 
,,Pocztowe sygnały” 13.20 Recital 
E. Dymitrowa; 13.35 „literatura 
na świecie” — „W Zajeździć” — 
pow.: 13.55 Mini przegląd folklo­
rystyczny — dziś muzyka ludowa

Ryczywołu czas na aktywność
Około 1,5-tysięczna wioska Ryczywół w powiecie obomic ku „Nowoczesna Gospodyni”, 

kim niczym oryginalnym nie słynęła dotychczas w woje- Urządza się tam wystawy, po 
wództwie. Z'każdym jednak okiem notowano tutaj więcej 
inicjatyw społecznych. Gmina wykazała też wysoki wzrost
towarowości i gospodarności.
Po reorganizacji administra

cji wiejskiej przyznano Ry­
czywołowi miano stolicy wzór 
cowej gminy. Był to jeszcze 
jeden bodziec do wzmożenia 
działania dla miejscowych. E- 
fekty tego są już widoczne.

Przede wszystkim Ryczy­
wół wypiękniał. Przybyło mu 
dobrych ulic, naprawionych 
chodników, odnowionych ele­
wacji budynków, kwietników, 
większość obejść domów mo­
że stanowić wzór ładu. Nie­
dawno założono we wsi wodo 
ciąg, powstaje duże osiedle 
domków jednorodzinnych, or 
twarto aptekę, zmodernizowa­
no w czynie społecznym remi 
zę Ochotniczej Straży Pożar­
nej.

Motorem wielu poczynań j 
jest Gminna Spółdzielnia, któ 
rej zarządowi, z prezesem Jó 
zetem Łuczakiem, nie brakuje ' 
inwencji. Mą ona funkcjonal­
ną i estetyczną bazę produk­
cyjno-handlową, która spraw 
nie obsługuje okolicznych roi , 
ników. Ponadto GS wyremon 
towała ostatnio kilka sklepów, 
zbudowała stację benzynową, 
świadczącą również różne u- 
sługi motoryzacyjne, a także 
nowoczesną piekarnię. Stylo­
wy wystrój nadano kawiarni. .

Na spółdzielni spoczywa ‘ 
również ciężar finansowy i or 
ganizacyjny, związany z krze 
wieniem kultury i oświaty w 
Ryczywole. Centrum rozryw­
ki mieści się na razie w ośrod i

kazy i różne kursy kulinairne 
(GS zorganizowała m. in. dwu 
letnią szkołę gospodarstwa do 
mowego), wieczorki artystycz­
ne, prelekcje i spotkania z cie 
kawymi ludźmi. Często przy­
jeżdżają tam też artyści poz­
nańskiej Estrady oraz koncer 
tują miejscowe zespoły.

Perspektywę ożywienia ży­
cia w stolicy gminy stanowi
rozpoczęta budowa 
socjalno-kulturalnego, 
— dzięki dużemu' i

ośrodka 
, który 
udziałowi

X Międzynarodowa Wystawa Psów Rasowych

Popularna jak co roku
Ponad 17 000 osób przewinę 

ło się w minioną niedzie­
lę przez tereny targowe w 

Poznaniu. Tę znaczną frekwen­
cję spowodowała X Międzynaro­
dowa Wystawa Psów Rasowych, 
zorganizowana — jak co roku - 
przez oddział poznański Polskie­
go Związku Kynologicznego.

Ta impreza, na którą przyby­
wa z każdym rokiem coraz wię­
cej wystawców, także z zagrani­
cy, cieszy się olbrzymim powo­
dzeniem, potwierdzającym wzra 
stające zainteresowanie hodow­
lą psa rasowego.

Na niedzielnej imprezie zapre­
zentowano około 1400 okazów z 
ponad stu ras (niestety, jak co ro 
ku, pewna liczba zgłoszonych u- 
przednio wystawców do Pozna­
nia nie dotarła), wśród których 
najliczniej — jak zwykle od paru 
lat — reprezentowane były pudle. 
Nadal, co łatwo można było za­
uważyć, popularnością cieszą się 
u nas również Cocker spaniele, 
wspaniałe owczarki niemieckie o- 
raz boksery i dogi. Tych ostatnich 
było w niedzielę na wystawie 
sporo i co jeden okaz to przystoi 
niejszy.

„Międzynarodowego Champio­
na”). Przyznawano też - jak zwy 
kle — medale różnych stopni i dy 
plomy.

Ciekawą zaś niespodziankę 
dla zwiedzających przygotowało 
Technikum Leśne z Tucholi w woj. 
bydgoskim. Balustradę na głów­
nej estradzie w hali nr 20, gdzie 
w godzinach popołudniowych pre 
zentowano zwycięzców w poszczę 
gólnych rasach, obsiadło sześć 
dorodnych sokołów. Siedziały spo 
kojnie, jakby dumne ze swej ro­
li i z tego, że publiczność podzi 
wia ich stoicki spokój. Warto do 
dać, że polowania z sokołami 
stają się znów modne.

Organizacja wystawy — dobra. 
Przygotowanie wzorowe, w czym

czynów społecznych — ma być 
gotowy już w przyszłym ro­
ku. Oprócz ośrodka zdrowia, 
pomieści on również gmin­
ny ośrodek kulturalny z ob­
szerną biblioteką i salą wido 
wiskową n.a 200 miejsc. Poz­
woli to uruchomić stałe kino i 
częściej organizować występy 
różnych zespołów. Utworzony 
będzie ponadto wkrótce Klub 
Rolnika. Myśli się już więc — 
mając na uwadze dobre warun 
ki lokalowe —o reaktywowa 
niu działalności orkiestry dę­
tej i chóru „Lutnia” oraz u- 
tworzeniu zespołu tańca ludo 
we?o i towarzyskiego.

Czesława Ostrowska — jed 
na z nielicznych w Wielkopol 
sce naczelników gmin w
.spódnicy” — uważa,
czywół 
szybko 
stolicą 
będzie

ma 
stać 

gminy,

szansę

można
miejscu, gdzie 
coraz lepiej.

że Ry- 
bardzo

się prawdziwą 
gdzie wszystko 

załatwić na 
żyć będzie się

PIOTR BOROWICZ

Nagrody czekają

zasługa nie tyłka 
łudzi z PZK, ale 
że ekip Zarządu

zespołu 
tak- 

MTP,
które na czas zdołały przygoto­
wać hale potrzebne dla ekspozy­
cji. Dobrze też wypadła strona 
handlowa imprezy. Liczne stoiska 
dysponowały odpowiednimi arty
kulami dla potrzeb
psów, a kioskach

hodowców 
„Ruchu”

Bogactwo imprez kulturalnych
Dom Kultury im. Leona 

Kruczkowskiego w Pile 
zainaugurował drugi mie 

siąc nowego sezonu pracy kul­
turalno-oświatowej ciekawymi 
imprezami związanymi z 5-le- 
ciem Pilskiego Towarzystwa 
Fotograficznego.

Odbyły się więc prelekcje o 
grafice światowej oraz na temat 
fotografowania dziecka. wygłoszo­
ne przez przedstawicieli Związku 
Polskich Artystów Fotografików 
— Wojciecha Tuszko i Krystynę 
Łyczywek.

Z okazji 56 rocznicy Rewolucji 
Październikowej urządzono pro­
jekcję tematycznych filmów doku­
mentalnych. Natomiast jufro (14 
bm.) odbędzie się“ finał kursu 
związanego z 30-leciem LWP.

Inauguracja dekady Książki 
Społeczno-Politycznej „Czło­
wiek — Świat — Polityka” na­
stąpi 20 bm. Cykl listopado­
wych imprez zakończy wysta­
wienie (przez zespół DK) sztu­
ki pt. „Portret samotnego czło­
wieka” według Macieja Słom­
czyńskiego. Przez cały miesiąc 
trwać będą również wystawy 
książki społeczno-politycznej i 
fotogramów Pilskiego Towarzy 
stwa Fotograficznego.

Pilski „Empik” rozpoczął li­
stopad imprezą pn. „Nauka i 
technika wojskowa w gospodar 
ce narodowej”, prowadzoną 
przez kadrę naukową Wyższej 
Oficerskiej Szkoły Samochodo­
wej.

Dzisiaj (13 bm.) doc. dr Jan 
Michejda z Uniwersytetu im. 
Adama Mickiewicza w Pozna­
niu wystąpi z wykładem pt.

Stara Persja i nowy Iran”, a 
w najbliższy czwartek (15 bm.) 
redaktcA warszawskiej TV prze 
prowadzi przegląd wydarzeń 
międzynarodowych. Miesiąc ten

w „Empiku” zakończy się kon. 
certem skrzypcowym w wyko­
naniu solistów Opery Poznań- 
skiej i Państwowej
Szkoły Muzycznej.

Miejska Biblioteka 
przeprowadzi przegląd

Wyższej

Publiczna
.---------------- nowości wydawniczych oraz zainauguruje 

konkurs czytelniczy pt. „Trzeci 
Świat”, który trwać będzie d0 
ma:a 1974 r.

Wreszcie Muzeum Stanisława Sta. 
szica, oprócz stałej ekspozycji 
pn. „Zycie i działalność Stanisła. 
wa Staszica” i prowadzenia o nim 
wykładów, zaprezentuje w tym 
miesiącu wystawy „Współczesne 
malarstwo polskie” oraz „Barwa i 
broń kawalerii polskiej”, (cez)

Chodzieskie 
aktualności

DODATKOWA PRODUKCJA

Załogi zakładów pracy pow. 
chodzieskiego kończą realizację 
podjętych na początku br. zobo­
wiązań o dodatkowej produkcji 
do „banku 30 miliardów”, któ­
rych wartość sięga 42 min. zł, Do 
grona tych, które pierwsze za­
meldowały o wykonaniu swych 
deklaracji (Chodzieskie Zakłady 
Porcelany i Porcelitu oraz Huta 
Szkła w Ujściu) dołączyły ostat­
nio Chodzieskie Pzedsiębiorstwo 
Usługowo-Nakładcze Przemysłu 
Terenowego i Powiatowa Spół­
dzielnia Usług Wielobranżowych. 
Dały one nadplanową produk­
cję wartości po 1 min zł. (bop)

Zapraszamy do konkursu

Mieli też pełne ręce pracy sę­
dziowie w ringach, w których o- 
ceniano klasę poszczególnych 
eksponatów, by porozdzielać me 
dale i tytuły dla „najprzedniej­
szych” („Zwycięzca Polski” czy

sprzedawano m. in. barwne pocz­
tówki, znaczki oraz zapałki z wizę
runkami przedstawicieli najbar­
dziej popularnych psich ras.

Sądzę, że wszyscy wystawcy wy 
jechali z Poznania zadowoleni, a 
publiczności dostarczono również 
wielu wrażeń, (c)

Pięć tysięcy złotych w bonach towarowych Domu Książki 
czeka na wszystkich, którzy wezmą udział w konkursie o 
znajomości przepisów przeciwpożarowych, organizowanym 
przez Wojewódzką Komendę Straży Pożarnych przy współ­
udziale „GŁOSU WIELKOPOLSKIEGO”. Pierwszy kupon z 
pytaniami konkursowymi zamieściliśmy na naszych łamach 
2 hm. Dzisiaj przypominamy warunki: każdy, kto odpowie pra 
widłowo na pytania zawarte na poniższym k-uponie (przez 
podkreślenie właściwej odpowiedzi) i nadeśle go w terminie 
do 25 listopada 1973 r. pod adresem: Wojewódzka Komenda 
Straży Pożarnych, 60-967 Poznań, ul. Masztalarska 3, z dopis­
kiem na kopercie „konkurs”, weźmie udział w losowaniu 
wspomnianych bonów towarowych. Nazwiska zwycięzców 
opublikujemy w grudniu br. (zd)

FESTIWAL ORKIESTR

Chodzież była gospodarzem 
XII wojewódzkiego zjazdu or­
kiestr dętych Związku Zawodowe 
go Chemików. Na placu Komu­
ny Paryskiej odbyły się popisy 7 
zespołów, a w sali PDK - kon­
cert finałowy. Najwyżej ocenio­
no orkiestrę z Zakładów Porcelany 
: Porcelitu, II miejsce zdobyła or 
kiestra z Poznańskich Zakładów 
Opon Samochodowych „Stomil", 
III zaś — z Kopalni Soli w Wap­
nie. (bop)

NAJLEPSZE ZESPOŁY ROLNIKÓW

ZP ZSMW i PZKR podsumowa­
ły wyniki tegorocznego współza­
wodnictwa 12 istniejących w po­
wiecie zespołów młodego rolni­
ka, biorąc pod uwagę głównie 
ich wyniki produkcyjne i dosko­
nalenie kwalifikacji zawodowych. 
Zwyciężył ZMR z Morzewa 
przed Wyszynami i Stróżewem.

(bop)

z NRD; 14 Więcej, leniej, taniej: 
14.15 Tu Radio Moskwa; 14.35 Mu 
zrka poważna: 15 Program dla 
d-iewczat i chłopców; 15.40 Konc. 
muzyki operowe): 16 Wypoczynek 
i turvstvka; 17.25 „Na rozrządo­
wej górce”: 17.40 Z cyklu: „Po­
stawa i działanie” — komentarz 
K. Kołakowskiego; 17.50 Radio- 
evpr“ss: 18.05 Magazyn snraw stu 
deńckich nr 25; 18.40 Widnokrąg
— uczeni w mundurach — maga­
zyn; 19 Studio M'odvch; „Sad 
nad poglądami: mała stabilizacja 
c°iem życia wsuółczesnej mło­
dzieży”: 19.15 Jeżyk angielski; 
19.30 Magazyn literaeko-muzv.cz- 
ny pt. „Miłość na dwa glosy”; 
21 Nowiny i nowinki muzyczne; 
21.15 Zwierzenia wieczorne — K. 
Koźniewski: 21.55 Rozmowy o wy 
chowaniu: 22.05 Impresje muzycz­
ne; 22.30 Kalejdoskop kulturalny; 
23 Po raz pierwszy na antenie; 
23.40 II Symfonia na fortepian i 
ork..

WIADOMOŚCI: 3.30, 4.30. 5.30, 
6.30, 7.30. 8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 
21.30, 23.30.

Uwaga: UKF 69,74 MHz trans- 
mPuie nrogram II.

Program własny: 16.15 
Chwilą muzyki i omówienie pro­
gramu: 16.20 Cocktail melodii 1 
piosenek: 19 Warszawski program 
stereofoniczny.

21.40 Na poboczu wielkiej polity­
ki — felieton: 21.50 Opera tygod­
nia: „Złoto Renu”; 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — E. Humper 
dinck; 22.15 „Szosa Wołokołam- 
ska” — pow.; 22.45 Kwadrans dla 
zespołu Geordie: 23 Jesienne pej­
zaże i nastroje; 23.05 „Pieśń wę­
drujących dusz” — na instrumen 
tv; 23.30 „Wielki ogień” — śpie­
wa Mira Kubasińska z zespołem 
Preakout; 23.50 Gra ork. Count 
Basiego.

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19, 22.

TELEWIZJA j

PROGRAM III: 7.30 Sandomier 
skie gawędy i legendy: 7.40 Muz. 
7<"arynka; 8.05 Mój magnetofon; 
8.35 Przeboje'z estrady; 9 „Ludzie 
ra błotach” — pow.; 9.10 Dwa 
duety — nowe duety; 9.30 Nasz 
rok 73; 9.45 W. A. Mozart — Sym 
fonia Es-dur; 10.10 Z kompozy­
torskiej teki Antoniego Kopffa; 
10.35 Dzień jak co dzień: 11.45 „Cór 
ka czasu” — pow.: 12.20 „Valium” 
— gra studio instrumentalne P. 
Figla; 12.25 Za kierownica; 13 Na 
kieleckiej antenie; 15.10 Archiwa­
lia/ Polskich Nagrań: 15.30 Rep. 
pt. „Z Węgrowa na Zamek”; 
15.45 „Ballada na flet” Tomasza 
Stańki; 16 W kręgu jazzu; 16.25 
Rytmiczne przeboje W. Skowroń­
skiego; 1G.45 Nasz rok 73; 17.05
„Ludzie na błotach” — pow.: 17.15 
Mój magnetofon; 17.40 „Zawsze 
jestem w Polsce”; 18.01 „Kocha- 
nv, stary Sztokholm” — gra C. 
Fuller z zespołem The Jazz Clau; 
18.10 Eozszyfrowu !emy piosenki; 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Aktorki filmowe śpiewają;. 19.05 
Skrzyp''* rr swi”g:em; 19.20 Książ 
ka tvr lia; 19.35 Muz. poczta 
CKF: 20 Dzieła i twórcy — Bela 
Bartok; 20.40 Język niemiecki: 
20.55 Przebój za przeboiem; 21.25 
Recital harfowy Eyelij Taborda;

PROGRAM I: 10 — Jeżyk polski 
kl. VI — Walenty Katajew — „Sa­
motny biały żagiel”; 10.30 — „Pa­
ni de Monsoreau” — seryjny film 
franc. ode. I — „Szpady i złoto­
włosa” (kolor); 15.20 — TTR — Ma 
tematyka — 1. 31 „Ekstrenum funk 
cji; 15.55 — TTR — „Uprawa ro­
ślin” — 1. 19 „Nawozy azotowe; 
16.30 — Dziennik (kolor); 16.40 — 
„Rodzina Durtolów” — seryjny film 
franc. ode. IX (kolor); 17.10 — 
„Mieszanka po polsku” — progr. 
public.; 17.35 — Telereklama; 17.40 
— Konsultacja; 18.10 — „Na altów 
ee miłosnej gra Błażej Sroczyń­
ski”; 18.25 — „Na mapie wybor- 
ski”; 18.25 — Film krótkometra- 
żowy; 18.45 — „Pacjenci” —
program Andrzeja Wróblew­
skiego (lok.); 19.10 — Dobra­
noc i Dziennik (kolor); 20.15 — 
„Pani de Monsoreau” — ser. film 
franc. ode. I — „Szpady i złoto­
włosa” (kolor;; 21.10 — Interstudio; 
21.40 — „Bułgaria pieśnią i wier­
szem” — progr. inuzycz.no-poetyc- 
ki (kolor); 22.25 -L Dziennik (ko­
lor).

PROGRAM II: 16.45 — „Wtajem­
niczenia”; 17,10 — Świat w kame­
rze naszych reporterów — „Ró­
wieśnicy” — dokumentalny film 
polski; 17.35 — Rozkosze łamania 
głowy — teleturniej; 18.05 — Szki­
ce wielkomiejskie — program o 
stolicach krajów socjalistycznych; 
18.45 — Lekcja 6 języka agniel- 
skiego; 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik (kolor); 20.15 — TV Atlas Swia 
ta — próg, public.; 20.45 — Z cy­
klu „On i ona” — „Liczą się lu­
dzie nie rzeczy” program public.; 
21.15 — Miniatury wiolonczelowe _  
Gra Bernard Michelin (Francja); 
21.35 — 24 godziny (kolor); 21.45 — 
Klub Dobrej Roboty; 22.25 — Ję­
zyk niemiecki — powt. 1. 4.

KUPON KONKURSOWY
1. Na jakie hasło łączy się natychmiast zamiejscowe 

rozmowy telefoniczne w wypadku powstania pożaru? 
a> ratunek,
b) ogień, 
o) pożar.

2. W jakich okresach powinny być czyszczone przewody 
kominowe palenisk kuchennych na wsi?
a) co 1 tygodnie,
b) co 6 tygodni,
c) co 8 tygodni.

3. Który z wymienionych zestawów sprzętu przeciwpo­
żarowego powinien znajdować się w indywidualnym 
gospodarstwie rolnym?
a> drabina, łopata, wiadro używane w gospodarstwie 

oraz po jednej tłumicy na każdy budynek o pokry­
ciu słomianym,

b) dwie drabiny, skrzynia g piaskiem, łom, gaśnica 
śniegowa dwa bosaki.

4. Na strychach budynków, przez które przechodzą prze­
wody kominowe nie wolno przechowywać: 
a) słomy siana i innych materiałów palnych, 
b) żadnych n^iteriałów niepalnych.

5. Komu wolno naprawiać bezpieczniki?
a) osobom pełnoletnim,
b) osobom posiadającym wymagane kwalifikacje za­

wodowe.
6. W jakiej odległości od pieców, piecyków itp. urzą­

dzeń ogrzewczych wolno przechowywać materiały 
palne?
a> 0.5 ni,
b) 0,6 ni,
c) 0.8 m.

7. W jakiej odległości od punktów świetlnych wolno 
przechowywać materiały palne?
a) 0,5 m,
b) 0 7 m, \ ।
c) 0 8 m.

8. Gdzie obowiązuje zakaz iiżywania ognia otwartego? 
(zapalone świece, niezabezpieczone lampy, palenie 
tyiomu) l /
a^ w mieszkaniu, 
b) w kuźni, 
c) w stpdole.

9. Kto zobowiązany jest usuwać sadze z przewodów ko­
min o{ivjch?
a) kominiarz,
b> właściciel budynku, 
c) użytkownik budynku.

10 Które z niżej wymienionych urządzeń włączonych do 
sieci elekti ycznej wolno pozostawiać bez dozoru?
a) przenośne grzejniki, kuchenki, żelazka,
b) przenośne grzejniki akumulacyjne.

Imię i nazwisko ; ; : s : j s s • , *

Klara Szalkowska, T. Kubicki 
Zbigniew Młudzik. Wyrok w 
sprawie, o której pisaliśmy w ar­
tykule pt. „Kontrole i naduży­
cia” („Głos” z 31 października 
br.) nie jest jeszcze prawomocny. 
Sprawca nadużyć może zatem o* 
trzymać surowszą karę niż 3 lata 
i 6 miesięcy pozbawienia wolno­
ści, chociaż naszym zdaniem U 
represję trudno uznać za łagod­
ną.Pogląd, że bardzo surowe kara 
nie sprawców nadużyć działa wy 
bitnie odstraszająco na potencjał 
nych przestępców ma wielu pr?e 
ciwników. Teoretycy i niektórzy 
praktycy prawa karnego dawno 
już stwierdzili, że o zapobiegaw­
czym znaczeniu kary wcale n'e 
stamowi jej surowość, lecZ 
jej nieuchronność, precy- 
cyzja wykrywalności Pr7e" 
stępstw I szybkie osądzanie iclJ 
sprawców to właśnie najważniei 
sze czynniki utrwalające przeko­
nanie, że przestępstwo nie pop*3 
ca.Franciszek Chudziak — Ostrów. 
Terminy poszczególnych faz kam­
panii wyborczej zostały okreś o 
ne w tzw. kalendarzu czym, który stanowi załącznik do 
uchwały Rady Państwa z 29 wrz« 
śnia br. (o zarządzeniu wyboroW 
do rad narodowych). Według c 
go kalendarza najpóźniej d°, 
listopada należało wyłożyć sP1^ 
wyborców do publicznego wg13' 
du, a z kolei do 9 listopada 
wiesić obwieszczenia o zareje5’7® 
wanych — w poszczególnych 0 
kręgach — listach kandydatów n 
radnych narodowych stopnia w 
jewódzkiego i powiatowego. 
tak też było.

Ogłoszenie danych o kandjó3 
tach na radnych niższych 
nastąpi najpóźniej 19 listopada- 
zatem wyborcy dostatecznie _ 
ło, bo na 20—30 dni przed g’0^' 
wadiem, uzyskują bliższe dane 
temat kandydatów na 
Następną fazą kafnpąnii 
czej będą spotkania kandyda 
z wyborcami.

Czesław F„ Pleszew. - po kalce usunąć można, pizl 
zabrudzoną rzecz w mydle be 
nowym z dodatkiem benzyny 
dala od ognia). Jeżeli zoftan 
żółta plama, należy ją 
10-procentowym kwasem ja, 
wym a następnie spłukać
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